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TYGODNIK POWIATU 

WOŁOWSKIEGO

SKUP 

ZŁOMU 
PĘGÓW

ul. Główna 79
Czynne 8-17

Skupujemy złom oraz metale 
kolorowe. Odbieramy złom 

również swoim transportem, 
możemy wysłać auto z HDS.

Waga - najazd 60 t.
www.zlompegow.pl

Aktualizuj ceny telefonicznie

600 56 20 36
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czynne 7 dni w tygodniu!

WYPOŻYCZALNIA 
PĘGÓW

Samochody osobowe 
• dostawcze • lawety

ul.	Główna	79,	Pęgów
Zadzwoń:	

600 562 036 

605 286 025 

575	366	222	
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 ŚRÓDMIEJSKIE OBEJŚCIE WOŁOWA 
GOTOWE NA WIELKIE OTWARCIE. 

INWESTYCJA, KTÓRA 
ZMIENI OBLICZE 

MIASTA 
str. 11-14

W wypadku kolejowym 
zginęła mieszkanka Brzegu 

Dolnego str. 3

Potężna burza z gradem przeszła 
przez powiat. Liczne zniszczenia, 

zalania i straty str. 5

Rynek nieruchomości w powiecie wołowskim: 
„Na początku byłam jak dziecko we mgle” str. 7

„Strefa dla Biznesu”  
– lokalni przedsiębiorcy 

poznali nowe możliwości 
rozwoju str. 9

Weekend pełen energii – tak 
bawił się Brzeg Dolny str. 15
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Dni Wołowa 
2025: Święto 
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korowód i nowe 
otwarcie str. 4
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Młode	Horyzonty	
w	Brzegu	Dolnym
Edukacja Młode Horyzonty to program, który od 20 lat 
rozwija edukację filmową w całej Polsce a od października 
będziemy mogli cieszyć się nim w dolnobrzeskim Kinie 
Odra. 

Na całość składają się filmowe cykle tematyczne dostoso-

wane do potrzeb i możliwości percepcyjnych poszczególnych 
grup wiekowych – od przedszkolaków po maturzystów. Filmy 
są starannie wyselekcjonowanie i skorelowane z podstawą 
programową każdego etapu edukacji.

Udział w projekcie to nie tylko wizyta w kinie w celu obej-
rzenia filmu. Każdy z seansów będzie poprzedzony prelekcją, 
która wprowadzi uczniów w podejmowaną tematykę oraz 
podpowie, na co zwrócić uwagę i jak czytać język filmu. Na-

uczyciele otrzymają również pakiety materiałów, które będą 
mogli wykorzystać podczas omawiania danego tytułu.

Projekt Edukacja Młode Horyzonty stanowi doskonałe 
uzupełnienie programów profilaktycznych i wychowawczych 
szkół, który często staje się inspirującym punktem wyjścia do 
rozmów i działań nie tylko w szkolnej klasie, ale i po powrocie 
młodego widza do domu.

- To kino niebanalne, niekomercyjne i jednocześnie bardzo 
mądre a udział w projekcie stanowi doskonałą okazję, żeby 
pokazać młodym ludziom, że istnieje inne kino niż to, z któ-

rym mają do czynienia w kinach sieciowych czy na portalach 
streamingowych – mówi Agnieszka Szerwińska-Pasiecznik, 
Dyrektorka Dolnobrzeskiego Ośrodka Kultury.

Aby wziąć udział w programie w nowym roku szkolnym, na-

leży dokonać zgłoszenia drogą elektroniczną https://edukacja.
mlodehoryzonty.pl/miasto/brzeg-dolny/. Więcej informacji na 
stronie dokbrzegdolny.pl. 

Podczas zabezpieczania obchodów Dni Brzegu Dolnego, służby 
zostały pilnie zadysponowane w okolice Mostu Wolności, gdzie 
doszło do zatonięcia barki przewożącej dwie koparki.

Na miejsce skierowano specja-
listyczne jednostki ratownicze 
z Wrocławia  i Legnicy, a  także 

okoliczne służby (z Wołowa, Brze-
gu Dolnego  i Miękini), których 
zadaniem  było  zabezpieczenie 

terenu zdarzenia. Na szczęście, 
w  wyniku  incydentu  nikt  nie 
odniósł obrażeń. Przyczyna zato-
nięcia barki pozostaje nieznana. 
Działania  ratownicze  zostały 
zakończone.

kk

Zatonęła barka transportująca koparki. 
Interwencja służb w Brzegu Dolnym
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Składamy serdeczne podziękowania rodzinie, 
przyjaciołom, sąsiadom, koleżankom i kolegom oraz 
zespołowi „Warzęgowianie”, Strażakom i delegacjom 

za okazaną pomoc i udział w uroczystości pogrzebowej 
naszego ukochanego Męża, Ojca i Dziadka

Śp. Aleksandra Tkaczyka
Dziękujemy za Wasze wsparcie duchowe, słowa otuchy  

oraz przekazane wieńce i kwiaty.

Żona, Córka i Syn z rodzinami

zadzwoń i zamów 71 319 79 18

MIEJSCE NA TWOJĄ 
REKLAMĘ
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Powiatowe  Centrum 
Medyczne  w  Wołowie 
uruchomiło  całodobową 
opiekę  wytchnieniową  – 
nową formę wsparcia dla 
rodzin  i  opiekunów osób 
niesamodzielnych,  które 
potrzebują  chwili  odpo-
czynku, nie martwiąc się 
o bezpieczeństwo swoich 
bliskich.
W odpowiedzi na po-

trzeby  opiekunów  se-
niorów,  osób  z  niepeł-
nosprawnościami  oraz 
przewlekle  chorych, 
PCM  Wołów  wprowa-
dziło  możliwość  skorzystania 
z pobytów wytchnieniowych. To 
idealne rozwiązanie dla tych, któ-

rzy na co dzień sprawują opiekę 
nad  osobami  wymagającymi 
stałego wsparcia, a sami potrze-

bują regeneracji i czasu dla 
siebie.

Pobyt w  Zakładzie Pie-
lęgnacyjno-Opiekuńczym 
działającym  przy  PCM  to 
gwarancja  całodobowej 
opieki  medycznej  i  pielę-
gniarskiej – 7 dni w  tygo-
dniu.  Podopieczni  mają 
zapewnione  komfortowe 
i bezpieczne warunki, pełne 
wyżywienie oraz dostęp do 
zaplecza  rehabilitacyjne-
go.  Wszystko  odbywa  się 
w  przyjaznej,  wspierającej 
atmosferze, sprzyjającej nie 
tylko odpoczynkowi, ale rów-

nież aktywizacji.
Z oferty mogą skorzystać osoby 

wymagające  wsparcia  w  róż-

nych wariantach: tygodniowym, 
weekendowym, świątecznym lub 
elastycznym – dopasowanym do 
indywidualnych  potrzeb.  Taki 
pobyt nie tylko poprawia samo-
poczucie podopiecznych, ale rów-
nież odciąża ich opiekunów, dając 
im przestrzeń na odpoczynek lub 
załatwienie własnych spraw.

– Dzięki  tej  formie wsparcia 
opiekunowie  mogą  spokojnie 
zająć  się  swoimi  obowiązkami, 
odpocząć  czy  nawet  wyjechać 
na urlop, mając pewność, że ich 
bliscy są otoczeni fachową opieką 
–  podkreślają  przedstawiciele 
PCM.

iis
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Zapraszamy do organizacji 
uroczystości rodzinnych!

Zadzwoń i zarezerwuj 

tel. 71 389 25 06

Restauracja Ratuszowa, 
Rynek 34, Wołów

Najlepsza polska kuchnia 

w mieście! 
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Opieka wytchnieniowa w PCM Wołów – profesjonalne 
wsparcie dla opiekunów i ich bliskich

Do tego tragicznego zda-
rzenia doszło w  niedzielę, 
8 czerwca, około godziny 
17.00 w Miękini.

Z  komunikatów  Komendy 
Wojewódzkiej Policji we Wro-

cławiu  wynika,  że  71-letnia 
kobieta usiłowała przejść przez 
tory. Do zdarzenia doszło w re-
jonie stacji w Miękini.

Tuż po wypadku trwały tam 
czynności pod nadzorem proku-

ratora a ruch pociągów w obu 
kierunkach został wstrzymany.

Z nieoficjalnych źródeł wia-
domo,  iż mieszkanka Brzegu 
Dolnego spieszyła się na pociąg. 
Nie zdążyła przejść przez tory.

iis

W WYPADKU KOLEJOWYM 
ZGINĘŁA MIESZKANKA 
BRZEGU DOLNEGO
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Wielkimi krokami zbliżają 
się Dni Wołowa 2025, 
które w  dniach 13–14 
czerwca zamienią miasto 
w tętniącą życiem prze-
strzeń kultury, muzyki 
i  wspólnego świętowa-
nia. Tegoroczna edy-
cja będzie wyjątkowa 
nie tylko ze względu 
na bogaty program ar-
tystyczny, ale również 
z  powodu oficjalnego 
otwarcia Śródmiejskie-
go Obejścia Wołowa 
(ŚOW).

Uroczysty  korowód 
otwierający  Dni  Woło-
wa wyruszy w piątek 13 
czerwca o godzinie 16:00 
przy rondzie na skrzyżo-
waniu  ulic  Leśnej  i  Ko-
ściuszki. Uczestnicy przemasze-
rują nową trasą Śródmiejskiego 
Obejścia  Wołowa  i  dalej  przez 
ulice Panieńską, Wojska Polskie-
go i Piłsudskiego – aż do Parku 
Wołowskiego Ośrodka Kultury, 
gdzie burmistrz Dariusz Chmura 

wraz z gośćmi oficjalnie zainau-
guruje święto miasta. Jak pod-
kreślają organizatorzy, korowód 
będzie  nie  tylko  wydarzeniem 
symbolicznym, ale  także wyra-
zem dumy z lokalnej wspólnoty 
i jej rozwoju.

Gwiazdy na scenie i moc 
atrakcji

Na głównej  scenie w parku 
WOK pojawią się znani artyści: 
Lanberry,  Stanisław  Soyka, 
Kubańczyk,  Wiktor  Dyduła 
i Lovers` Rehab – reprezentu-
jący różne gatunki  i pokolenia 
polskiej  sceny  muzycznej.  Od 
energetycznego popu, przez jazz, 
aż po rap – każdy znajdzie coś 
dla siebie.

Nie  zabraknie  też  lokalnych 
artystów, uczniów szkół,  grup 
tanecznych  i  cyrkowych, a dla 
rodzin przygotowano spektakle, 
animacje i warsztaty.

Nowością tegorocznej edycji bę-
dzie scena alternatywna w par-
ku  przy  ul.  Wojska  Polskiego. 
W piątek wystąpią tam Peter J. 
Birch – wołowski muzyk folkowy 
z międzynarodowym dorobkiem 
– oraz łódzki zespół Heima, gra-
jący alternatywnego rocka.

Strefa rozrywki, projekt 
„740 Twarzy” i wspólne 
świętowanie

W  centrum  miasta  –  na  za-
mkniętej ul. Sikorskiego – czekać 

będzie  strefa  rozrywki:  wesołe 
miasteczko, stoiska rękodzielni-
cze,  gastronomia  oraz występy 
lokalnych  zespołów  i  animato-
rów. Szczególną atrakcją będzie 
projekt  artystyczny  „740  Twa-
rzy”,  celebrujący  mieszkańców 
Wołowa w artystycznej formie.

Dni Wołowa 2025  to nie  tyl-
ko  festyn  i koncerty, ale przede 
wszystkim okazja do spotkania, 
integracji i dumy z tego, co lokalne. 
Zarezerwujcie czas i dołączcie do 
wspólnego święta – będzie głośno, 
radośnie i kolorowo! Do zobacze-
nia!  Dagmara Zielińska

POD NASZYM PATRONATEM

Dni Wołowa 2025: Święto miasta z rozmachem 
– gwiazdy, korowód i nowe otwarcie
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Wyobraź	sobie	dom,	który	nie	tylko	chroni	Cię	przed	powodzią,	
trzęsieniem	ziemi	i	silnym	wiatrem,	ale	też	pozwala	Ci	realnie	
zaoszczędzić	—	już	na	etapie	budowy.
Nova House w innowacyjnym systemie Posytec to odpowiedź  
na wyzwania, jakie przyniósł ostatni rok mieszkańcom Dolnego Śląska. 
Gdy inne domy były zalewane i niszczone przez żywioły,  
nasza technologia pokazała swoją siłę – odporność anty-powodziowa, 
anty-sejsmiczna i anty-cykloniczna.

To	budownictwo	nowej	generacji:
 �ultraciepłe (standard pasywny),
 �niezwykle tanie w eksploatacji,
	�możliwe	do	wybudowania	samodzielnie	—	niczym	z	klocków	Lego,  

z dokładną instrukcją i wsparciem naszego inżyniera,
 �lub w pełni wykonane przez naszą ekipę budowlaną  
— w krótkim czasie i bez stresu.

Odwiedź nas:	www.novahouse.com.pl
Umów	bezpłatną	konsultację	– pokażemy Ci, jak zacząć budowę już dziś!

DOM PRZYSZŁOŚCI, KTÓRY 
OPRZE SIĘ ŻYWIOŁOM 
— JUŻ DZIŚ NA DOLNYM ŚLĄSKU

Zamień	stres	na	pewność.	Zbuduj	dom,	który	przetrwa	próbę	czasu	i	natury.

Oszczędzaj	do	
40% kosztów	budowy!

RE
KL

AM
A

Zakład Karny w Wołowie
zatrudni

PIELĘGNIARKĘ
Oferujemy:

    • zatrudnienie na podstawie umowy o pracę, umowy 

zlecenia lub kontraktu

    • atrakcyjne warunki wynagrodzenia

    • elastyczne godziny pracy

Aplikacje należy składać w Zakładzie Karnym w Wołowie przy 

ul. Więziennej 6 lub przesłać drogą elektroniczną na adres:  

dk_wolow@sw.gov.pl. Dodatkowe informacje można uzyskać 

pod nr. tel. 71 375 85 05, 71 375 85 09, 71 375 85 16.
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Wieczorem, w środę 4 czerw-
ca, nad powiatem wołowskim 
przeszła gwałtowna burza 
z  gradem, która wyrządziła 
poważne szkody. Mieszkańcy 
relacjonują zniszczenia upraw, 
zadaszeń tarasów, elewacji 
budynków, szklarni, zalane 
posesje oraz uszkodzone sa-
mochody. Strażacy mieli peł-
ne ręce roboty – wzywano ich 
do usuwania skutków nawał-
nicy w wielu miejscowościach.

Jeszcze przed nadejściem bu-
rzy  Instytut Meteorologii  i Go-
spodarki Wodnej (IMGW) wydał 
ostrzeżenie drugiego stopnia dla 
powiatu  wołowskiego.  Alarm 
obowiązywał  od  godziny  17:00 
w środę aż do 5:00 rano w czwar-
tek. Prognozy zapowiadały inten-
sywne opady deszczu sięgające 50 
mm, porywy wiatru do 110 km/h 
oraz  miejscami  grad  o  znacz-
nych rozmiarach – i niestety, te 
przewidywania  sprawdziły  się 
w pełni.

Powalone drzewa, zalane 
domy

– Odnotowaliśmy 13 interwen-
cji  –  informuje  st.  kpt.  Daniel 
Lisiecki, Dowódca Jednostki Ra-
towniczo-Gaśniczej w Wołowie. 
– Cztery razy wypompowywano 
wodę z zalanych posesji, a dzie-
więć  zgłoszeń  dotyczyło  powa-
lonych drzew,  z  czego niektóre 
leżały na drodze, a inne opierały 
się o budynki. Najpoważniejsze 
szkody wystąpiły w gminie Wiń-
sko i Brzeg Dolny – relacjonuje 
strażak. – Grad zniszczył karo-
serie pojazdów, elewacje domów 
i uprawy rolne. 

Skutki burzy w regionie
Skala zjawiska objęła nie tylko 

powiat  wołowski.  Dolnośląski 
Urząd Wojewódzki we Wrocławiu 
przekazał,  że do godziny 22:00 
tego dnia strażacy w całym wo-
jewództwie dolnośląskim odnoto-
wali 123 interwencje – najczęściej 
związane z silnym wiatrem, zala-
niami i uszkodzonymi dachami. 
Aż 3400 odbiorców pozostało bez 
prądu.

Brak zasilania miał też realny 
wpływ  na  codzienne  funkcjo-
nowanie mieszkańców powiatu 
wołowskiego.  Przedsiębiorstwo 
Wodno-Kanalizacyjne w Wołowie 
poinformowało o przerwach w do-
stawie wody w miejscowościach: 

Lubiąż, Domaszków, Krzydlina 
Mała, Krzydlina Wielka, Stobno 
oraz Mojęcice.

Mieszkańcy dzielą się 
zdjęciami i relacjami

Na  profilu  naszej  redakcji 
w  serwisie  Facebook  miesz-
kańcy  przesyłali  liczne  zdjęcia 
dokumentujące  skalę  żywiołu. 

W wielu przypadkach grad miał 
wielkość  dużego  kurzego  jaja. 
Fotografie  i  relacje  napłynęły 
z niemal całego powiatu, a nawet 
z  poza  niego.  Czytelnicy  prze-
syłali  zdjęcia m.in.  z: Wołowa, 
Brzegu Dolnego, Wińska, Ścina-
wy, Baszyna, Krzelowa, Mojęcic, 
Lubiąża, Łososiowic,  Zagórzyc, 
Grzymalina, Gryżyc czy Rudawy.

Zniszczenia dotknęły nie tylko 
rolników, ale i zwykłych miesz-
kańców. W wielu przydomowych 
ogródkach  zniszczone  zosta-
ły  szklarnie,  rośliny  ozdobne 
i  konstrukcje  tarasowe.  Wielu 
właścicieli samochodów musiało 
patrzeć bezradnie, jak grad nisz-
czy lakier ich pojazdów.

Burza z początku czerwca za-
pisze się w pamięci mieszkańców 
powiatu wołowskiego jako jeden 
z bardziej gwałtownych epizodów 

pogodowych ostatnich miesięcy. 
Skala zniszczeń, liczba interwen-
cji  oraz  intensywność  zjawiska 
pokazują, jak nieprzewidywalna 
potrafi być pogoda – i jak ważna 
jest szybka reakcja służb ratun-
kowych.

dz

Potężna burza z gradem przeszła przez powiat. 
Liczne zniszczenia, zalania i straty
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5 czerwca, około godziny 3:00 nad ranem 
OSP Brzeg Dolny interweniowała przy ulicy 

Zwycięstwa, gdzie w wyniku ulewy doszło do 
podtopienia mieszkania.
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Repatrland`45” to nie tylko 
opowieść o  przeszłości. To 
historia o  nas – i  dla nas. 15 
czerwca, godzina 16:00. Przy 
dziedzińcu Zamku Piastow-
skiego w Wołowie. Miejsce, 
w którym od wieków spotyka-
ła się historia z codziennością, 
stanie się przestrzenią rozmo-
wy o  bardzo ważnej książce, 
którą każdy z  nas powinien 
przeczytać jeśli nazywa się 
dolnoślązakiem. Na spotka-
nie z  mieszkańcami swojego 
rodzinnego miasta przyjeżdża 
Tomasz Bonek – dziennikarz, 
reporter i  dokumentalista, 
który swoją najnowszą książką 
„Repatrland`45. Drogi Pola-
ków na Ziemie Odzyskane” 
wpisał się na trwałe w pejzaż 
literatury świadectwa o  po-
wojennej Polsce.

Nie będzie to zwykłe spotka-
nie autorskie. Będzie to powrót 
do  źródeł,  do  miejsca,  którego 
mieszkańcy  –  tak  jak  bohate-
rowie książki – budowali swój 
świat  od  nowa.  Wśród  opisa-
nych w książce historii znajdują 
się również losy rodzin z Woło-
wa. To wyjątkowy moment: rok 
740-lecia lokacji miasta staje się 
tłem  dla  rozmowy  o  ostatnich 
osiemdziesięciu latach – o cza-
sie, gdy Wołów  tworzył  się na 
nowo,  wypełniany  ludzkimi 
dramatami, nadziejami i walką 
o tożsamość.

Ziemia obiecana z cegieł 
i tęsknoty

Po II wojnie światowej ogrom-
ne połacie  zachodnich  i północ-
nych  ziem  II  Rzeczypospolitej 
stały  się  terytorium bez prece-
densu:  wielkiej  wymiany  lud-
ności, bezdomności, przesiedleń 
i repatriacji. Na te ziemie przy-
bywali ludzie z różnych krańców 
świata  –  z  Kresów,  z  Syberii, 
z Francji, z niemieckich obozów 
pracy  i  z  różnych  terenów  po-
wojennej  Polski.  Wchodzili  do 
ceglanych, poniemieckich domów 
z walizką i niepokojem. Szli nie 
tylko po dach nad głową, ale po 
przyszłość. Mimo, że jeszcze przez 

kilkadziesiąt nadchodzących lat 
mieli  żyć w niepewności  jutra, 
jako mieszkańcy polskich  tere-
nów, ale nie do końca polskich.

Temat przez dekady był w Pol-
sce przemilczany,  spychany do 
propagandy sukcesu  lub zamy-
kany  w  chłodnych  analizach 

naukowych. Dziś – dzięki takim 
autorom jak Tomasz Bonek – od-
zyskujemy głos. I pamięć.

Książka, która mówi 
językiem zwykłych ludzi

„Repatrland`45”  to  reportaż 
o  przesiedleniach  widzianych 

z bliska. Bonek oddaje głos tym, 
których nie  pytano  o  zdanie – 
pradziadkom, babkom, dzieciom 
tułaczki,  pionierom  milczenia. 
Wędruje  i  rozmawia,  zbierając 
historie, które wciąż pulsują ży-
ciem. Nie poprzestaje na suchych 
faktach – sięga do serc i pamięci.

O książce głośno było już w ra-
diu TOK FM, w Polskim Radiu 
i  w  programie  „Dzień  Dobry 
TVN”.  Dziennikarz  nie  unika 
trudnych tematów: wywłaszczeń, 
rozdarcia między „swoim” a „ob-
cym”, budowania wspólnoty tam, 
gdzie wczoraj była wojna. W jego 
opowieściach nie ma patosu, ale 
jest głęboka empatia i reporter-
ski zmysł obserwacji.

Nowa fala literatury 
o Ziemiach Odzyskanych

Tomasz Bonek dołącza do gru-
py autorów, którzy w ostatnich 
latach zmieniają sposób, w jaki 
mówimy  o  powojennej  Polsce. 
Obok  „Odrzanii”  Zbigniewa 
Rokity,  „Poniemieckiego”  Ka-
roliny  Kuszyk,  „Miedzianki” 
Filipa  Springera  i  „Brunatnej 
kołysanki” Anny Malinowskiej, 
jego  książka  tworzy  dojrzały 
nurt  opowieści  o  tożsamości, 
dziedzictwie i pamięci Dolnego 
Śląska.

To nie  tylko  literatura  faktu 
–  to  odbudowywanie  zerwanej 
pamięci  zbiorowej,  próba  zro-
zumienia kim jesteśmy na tych 
ziemiach, które wciąż noszą ślady 
poprzednich mieszkańców.

Wołów: miejsce, gdzie ta 
historia się splata

Dzisiejszy  Wołów  to  miasto 
o  głębokich,  średniowiecznych 
korzeniach – ale też o powojennej 
tożsamości, wykuwanej w  tru-
dzie przez osadników z różnych 
stron. Dziedziniec Zamku Pia-
stowskiego  –  symbol  ciągłości 
i  zmiany –  stanie  się na kilka 
godzin  przestrzenią,  w  której 
historia  przestaje  być  suchą 
datą,  a  staje  się naszą własną 
opowieścią.

Zaproszenie, którego nie 
można zignorować

Na  spotkanie  z  Tomaszem 
Bonkiem w niedzielę 15 czerw-
ca  o godz.  16:00  zaproszeni  są 
wszyscy:  mieszkańcy  Wołowa, 
ci  starsi, którzy pamiętają opo-
wieści z dzieciństwa, i ci młodsi, 
którzy dopiero odkrywają skąd 
pochodzą ich dziadkowie.

dap

Tomasz Bonek wraca do Wołowa  
ze swoją najnowszą książką  

– o Wołowie i jego mieszkańcach

M
at

er
iał

 p
ro

m
oc

yjn
y

eprasa.pl 69c68698cf



12 czerwca 2025 r.  Nr 24 (1780), Rok XXXVIredakcja@kuriergmin.pl 7

2 czerwca w  Komendzie Po-
wiatowej Państwowej Straży 
Pożarnej w  Wołowie miała 
miejsce uroczysta ceremonia 
ślubowania dwóch nowo 
przyjętych strażaków: str. 
Maksymiliana Koźlika oraz 
str. Miłosza Doszczeczko. Było 
to wydarzenie o  szczegól-
nym znaczeniu, gdyż po raz 
pierwszy w historii jednostki 
ślubowanie odbyło się na 
nowy sztandar Komendy Po-
wiatowej PSP w Wołowie.

Nowi  funkcjonariusze  wy-
powiedzieli  słowa  roty  ślu-
bowania,  zobowiązując  się 
do  ofiarnej  i  mężnej  służby 
w  ratowaniu  życia  ludzkiego 
i mienia, nawet z narażeniem 
własnego  życia.  Ślubowanie 
przyjął Komendant Powiatowy 
PSP w Wołowie, st. bryg. Ja-
rosław Nadwodny, w obecności 
kadry kierowniczej oraz funk-
cjonariuszy komendy.

Po ceremonii nastąpiło podpi-
sanie oraz uroczyste wręczenie 
aktów  ślubowania  i  mianowa-
nia do służby przygotowawczej. 
Nowo przyjęci strażacy rozpoczną 
teraz intensywne szkolenie, które 
przygotuje ich do pełnienia odpo-
wiedzialnej służby w strukturach 
Państwowej Straży Pożarnej. 

- Nowo przyjętym strażakom 
życzymy satysfakcji  z pełnionej 
służby  drugiemu  człowiekowi, 

a także sukcesów zawodowych - 
podkreśla st. kpt. Daniel Lisiecki.

Nowy sztandar – wspólny 
wysiłek społeczności

Przypomnijmy, że nowy sztan-
dar Komendy Powiatowej PSP 
w Wołowie został oficjalnie prze-
kazany  i  poświęcony  16  maja, 
podczas  Powiatowych  Obcho-
dów  Dnia  Strażaka  w  Brzegu 
Dolnym.  Ufundowany  przez 

Społeczny  Komitet  Fundacji 
Sztandaru, na czele którego sta-
nął Jan Janas, starosta wołow-
ski, symbolizuje nie tylko honor 
i tożsamość jednostki, ale także 
ogromne społeczne wsparcie dla 
strażackiej służby.

Uroczystość przekazania sztan-
daru, połączona z mszą świętą 
i  defiladą  przez  ulice  miasta, 

zgromadziła wielu mieszkańców, 
samorządowców i przedstawicieli 
służb.  Był  to  wyraz  szacunku 
dla pracy  strażaków  i  integra-
cji  lokalnej  społeczności  wokół 
wspólnej sprawy. To właśnie ten 
sztandar, po raz pierwszy w hi-
storii,  towarzyszył uroczystemu 
ślubowaniu młodych strażaków 
z Wołowa.  dz

Nowi strażacy złożyli ślubowanie na sztandar 
Komendy Powiatowej PSP w Wołowie
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Rozmowa z  agentką nieru-
chomości Kingą Adamczak 
działającą na terenie powiatu 
wołowskiego

– Jak zaczęła się Pani przygo-
da z rynkiem nieruchomości? 

– Przyszedł taki moment w ży-
ciu, że trzeba było podjąć decyzję 
zawodową.  Wcześniej  nie  zna-
łam zbyt dobrze tego rynku, ale 
postanowiłam  się  go  nauczyć. 
Przeszłam  przez  etap  szkoleń, 
wdrożenia, poznałam podstawy 
prawa,  nauczyłam  się  pracy 
z klientem. Dziś wiem, że kluczo-
we jest, żeby mieć co sprzedawać 
– to podstawa.

Wprowadziłam  też  własne 
zasady. Na przykład: jeśli uma-
wiam się z klientami na ogląda-
nie mieszkania, proszę właścicie-
li, by na ten czas opuścili lokal. 
Chodzi o to, by kupujący mogli 
swobodnie  porozmawiać,  bez 
presji i skrępowania. To działa. 
Trzeba po prostu  znaleźć  swój 
styl pracy, swoją niszę – czy to 
kupno,  sprzedaż,  dokumenta-
cja,  czy negocjacje –  i  się  tego 
trzymać. 

– A jakie były początki?
– Trudne. Na początku czułam 

się  jak  dziecko  we  mgle.  Naj-
ważniejsze było poznanie rynku 
–  spędziłam nad  tym  napraw-
dę dużo  czasu. Potem przyszło 
poznawanie bazy ofert agencji, 
z  którą  współpracuję.  Tylko 
wtedy mogłam rzetelnie polecać 
klientom inne domy czy mieszka-
nia. Ta praca polega głównie na 
tym, by pomóc ludziom rozwią-
zywać ich problemy – mieszka-
niowe, rodzinne, czasem życiowe. 
I właśnie to daje mi siłę. To mnie 
trzyma w tej branży.

– Czy zdarzają się niespo-
dzianki? W dokumentach, 
przepisach, ludzkich reak-
cjach?

– Oczywiście. Zawsze może się 
coś wydarzyć – podczas sprzeda-
ży, negocjacji, nawet tuż przed 
podpisaniem  aktu  notarialne-
go.  Rolą  agenta  jest  zadbanie 
o  cały  proces  –  przygotowanie 
dokumentów,  ustalenie  termi-
nu u notariusza, dopilnowanie 
papierów  i  zgodności  stanu 
prawnego. Zdarzają się też sytu-
acje zaskakujące emocjonalnie. 
Pamiętam  przypadek,  kiedy 

klientka  nie  chciała  sprzedać 
domu  obywatelowi  Ukrainy. 
Mimo że cena jej odpowiadała, 
zareagowała  emocjonalnie.  Po 
nocach  nie  spała,  modliła  się, 
żeby  tylko  ten  człowiek  się 
rozmyślił. Finalnie okazało się, 
że z powodów prawnych – jako 

obywatel  państwa  spoza  Unii 
Europejskiej – nie mógł zakupić 
tej  nieruchomości.  Ale  emocje 
były  ogromne.  Takie  sytuacje 
uczą nas, że w tej pracy liczy się 
nie tylko wiedza i procedury, ale 
też empatia i cierpliwość.

inf

Rynek nieruchomości w powiecie wołowskim: 
„Na początku byłam jak dziecko we mgle”

ul. Polna 5

56-100, Wołów

tel. 602 641 297

tel. 71 389 40 06

www.meble-wolow.pl
od 2005 r. w Wołowie
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Wydarzenie skupiło przed-

stawicieli świata nauki, sa-

morządu oraz lokalnych pro-

ducentów, którzy wspólnie 
podkreślali znaczenie odra-

dzającej się tradycji Dolnego 
Śląska. Dzięki takim inicja-

tywom jak publikacja książki 
czy rozwój stowarzyszeń, 
region coraz silniej zaznacza 
swoją pozycję jako destyna-

cja turystyczna idealna dla 

miłośników historii, natury, 
ale także lokalnych i natural-
nych smaków. 

- Dolny Śląsk ma wszyst-
kie atuty, by być liderem 
w turystyce kulturowej i ku-
linarnej: bogatą historię, 
piękne krajobrazy, ciekawe 

atrakcje i znakomitych pro-
ducentów lokalnych. Cieszę 
się, że wspólnie potrafimy 
połączyć dziedzictwo regionu 
z nowoczesnym podejściem 
do promocji. Zapraszamy 
turystów do odkrywania win-
nic, gospodarstw, szlaków 
i lokalnych smaków - szcze-
gólnie teraz, gdy sezon letni 
dopiero się zaczyna - mówi 

Natalia Gołąb, członkini 
zarządu województwa dol-
nośląskiego. 

Głównym punktem progra-

mu była prezentacja książki 
prof. Dagmary Adamskiej, 
która zabiera czytelników 
w fascynującą podróż przez 
dzieje dolnośląskiego winiar-

stwa. Autorka w sposób przy-

stępny, ale przy tym naukowy 
i rzetelny, przywraca pamięć 
o zapomnianych winnicach, 
średniowiecznych piwni-

cach winnych i kulturze stołu 
mieszkańców ówczesnego 
Śląska. 

- Warto wracać do tradycji 
- i to nie tylko z perspektywy 

rzemieślników, ale także nas, 
turystów i miłośników histo-
rii. Dolny Śląsk ma ogromny 
potencjał enoturystyczny, 
a połączenie wędrówek po 
regionie z odwiedzaniem win-
nic, zwłaszcza tych nawiązu-
jących do dawnych tradycji, 
pozwala lepiej zrozumieć 
kulturowe dziedzictwo tego 
miejsca. Świadomość hi-
storycznych korzeni dodaje 
głębi całemu doświadczeniu. 
To nie tylko okazja do de-
gustacji dobrej kuchni, ale 
także możliwość poznania 
historii regionu przez pryzmat 
jego gospodarczych tradycji. 
Winiarstwo to przecież nie 
tylko uprawa winorośli - to 
część większej opowieści 
o ludziach, którzy przez wieki 
kształtowali krajobraz Dolne-
go Śląska - mówi Dagmara 
Adamska, autorka książki. 

Sezon letni to doskonały 
moment, by odkryć Dolny 
Śląsk z nowej perspekty-

wy - poprzez smak, historię 
i spotkania z ludźmi, którzy 

z pasją kultywują regionalne 
tradycje. Winnice, gospo-

darstwa agroturystyczne, 
lokalne manufaktury i ro-

dzinne warsztaty czekają na 
odwiedzających z gotową 
ofertą - od degustacji i spa-

cerów, przez lekcje produkcji 
serów i przetworów, aż po 
weekendowe festiwale.

To nie tylko podróż przez 
kra jobrazy,  a le  przede 
wszystkim przez autentyczne 
doświadczenia. Na Dolnym 
Śląsku każdy szlak ma smak! 

- Książka Prof. Dagmary 
Adamskiej znakomicie odsła-
nia wartościową a nieznaną 
część przeszłości Śląska - 
kulturę winiarską, kulturę 
uprawy winorośli i produkcji 
wina, która odeszła w za-
pomnienie wraz ze zmiana-
mi klimatycznymi u progu 
okresu nowożytnego. Teraz 
przeżywa ona renesans i do-
brze byłoby, gdybyśmy tu 
w naszym regionie sięgnęli 
do tej pięknej, lokalnej tra-
dycji - mówi prof. dr hab. 
Artur Błażejewski.

TS

Rozsmakuj się na Dolnym Śląsku. 
Rusza letni sezon turystyki kulinarnej 

i kulturowej w regionie!

Wydarzenie skupiło przedstawicieli świata nauki, samorządu oraz lokalnych producentów, którzy wspólnie podkreślali znaczenie 
odradzającej się tradycji Dolnego Śląska

Sezon letni to doskonały moment, by odkryć Dolny Śląsk z nowej perspektywy - poprzez smak, historię i spotkania z ludźmi, którzy z pasją 
kultywują regionalne tradycje

Ogród Botaniczny Uniwersytetu Wrocławskiego stał się dziś 
miejscem spotkania nauki, historii, tradycji oraz smaków. Podczas 
konferencji „Odbudowa szlaków kulturowych na Dolnym Śląsku” 
zainaugurowano sezon letni turystyki kulinarno-kulturowej 
w regionie. To tutaj miała miejsce premiera książki „Winogrady 
i winne wzgórza. Uprawa i produkcja wina na średniowiecznym 
Śląsku” autorstwa prof. Dagmary Adamskiej - jednej z czołowych 
polskich mediewistek.
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5 czerwca w  Wołowskim 
Ośrodku Kultury odbyło się 
spotkanie z  cyklu „Strefa dla 
Biznesu”, skierowane do mi-
kro, małych i średnich przed-
siębiorców z  regionu. Orga-
nizatorami wydarzenia była 
Legnicka Specjalna Strefa 
Ekonomiczna S.A. (LSSE) oraz 
Starostwo Powiatowe w Wo-
łowie.

Celem spotkania było przed-
stawienie uczestnikom konkret-
nych narzędzi wsparcia dla firm, 
w  tym możliwości  skorzystania 
z  ulg  podatkowych,  funduszy 
europejskich  oraz  innych  form 
pomocy  publicznej.  Przedsta-
wiciele  LSSE  podkreślali,  że 
przedsiębiorcy  mogą  uzyskać 
zwolnienie  z podatku dochodo-
wego  (CIT/PIT)  nawet  do  45% 
wartości zainwestowanego kapi-
tału lub 2-letnich kosztów pracy, 

co stanowi istotne wsparcie dla 
planowanych inwestycji.

W  wydarzeniu  uczestniczyło 
około  20  lokalnych  przedsię-
biorców  oraz  przedstawiciele 
instytucji wspierających rozwój 
biznesu, w tym dyrektor Powia-
towego  Urzędu  Pracy  Robert 
Stępień,  wiceprzewodniczący 
Rady Powiatu - Jarosław Iskra 
oraz wiceburmistrz Robert Sa-
dowski. Spotkanie obejmowało 
prezentacje ekspertów z LSSE, 
Agencji  Rozwoju  Przemysłu 
oraz  Punktu  Informacyjnego 
Funduszy  Europejskich,  któ-
rzy  omawiali  dostępne  formy 
wsparcia  oraz  procedury  apli-
kacyjne.

Po części merytorycznej prze-
widziano sesję pytań i odpowie-
dzi oraz  indywidualne konsul-
tacje przy kawie,  co  stanowiło 
okazję  do  nawiązania  kontak-
tów  biznesowych  i  wymiany 
doświadczeń.

Legnicka Specjalna Strefa Eko-
nomiczna  działa  od  1997  roku 
i  obejmuje  tereny  inwestycyjne 
w południowo-zachodniej Polsce. 
Dotychczas firmy zainwestowały 
tam blisko 12 miliardów złotych, 

tworząc ponad 20 tysięcy miejsc 
pracy.  LSSE  oferuje  komplek-
sowe wsparcie dla  inwestorów, 
w tym pomoc w załatwianiu for-
malności, szkolenia oraz opiekę 
posprzedażową.

To spotkanie w Wołowie stano-
wi ważny krok w kierunku akty-
wizacji lokalnej przedsiębiorczo-
ści  i wykorzystania dostępnych 
narzędzi  wsparcia  dla  rozwoju 
firm w regionie  dz

„Strefa dla Biznesu” – lokalni przedsiębiorcy 
poznali nowe możliwości rozwoju
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produkuje:
	 -	więźba	dachowa
	 -	łaty	
	 -	kontrłaty
	 -	boazeria	
	 -	tarcica
	 -	deska	podrynnowa
	 	 sucha	-	heblowana
	 -		opał
	 -		place	zabaw	
	 	 (certyfikaty)

CZYNNE 7.00 - 15.00

www.zuleko.pl	
Gola	Wąsoska	-	Wąsosz

tel.	609	679	930,	693	279	497			e-mail:	zuleko@gmail.com
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Do  redakcji  napisała  jedna 
z  naszych  Czytelniczek,  poru-
szona stanem Drogi Krzyżowej 
w Brzegu Dolnym. Oto jej słowa:

27 maja 2025 roku odbyła się 
Majówka przy figurce Matki Bo-
żej, znajdującej się przy Drodze 
Krzyżowej w parku, nieopodal 
Klasztoru Sióstr Boromeuszek 
w Brzegu Dolnym. To był praw-
dziwy Boży cud – po tylu latach 
znów odprawiono nabożeństwo 
w tym szczególnym miejscu, tak 
bliskim sercom wielu mieszkań-
ców.

Droga Krzyżowa została ufun-
dowana dla naszego miasta 
ponad dwieście lat temu przez 
lekarza miejscowego szpitala, 
pana Herda. Przez pokolenia 

była przestrzenią duchowości, 
modlitwy i spotkań – ważnym 
symbolem tożsamości lokalnej 
i religijnej.

Dziś niestety – zapomniana, 
zniszczona, porośnięta chwa-
stami. Miejsce, które kiedyś 
gromadziło ludzi, dziś milczy. 
A przecież to święta przestrzeń 
– w samym centrum naszego 
miasta.

Z głębi serca apeluję:
Nie niszczmy dziedzictwa! 
Zniszczone – odnówmy. Odno-
wione – chrońmy. Bo miejsca ta-
kie jak to są nie tylko świadkami 
historii, ale także naszej wiary, 
pamięci i wspólnoty.

Mieszkanka 
Brzegu Dolnego

LIST OD CZYTELNICZKI

Zapomniane święte 
miejsce w sercu miasta

Do zdarzenia doszło 31 maja 
w  Rudawie. Auto stało przy 
jednej z posesji.

- Niepokojący zapach paliwa 
wzbudził  uwagę  mieszkańca 
posesji,  który  zauważył pożar 

samochodu  i  sam  rozpoczął 
akcję gaśniczą  - mówi st. kpt. 
Daniel  Lisiecki  z  wołowskiej 
straży pożarnej, która od razu 
skierowała  na  miejsce  swoje 
zastępy.  -  Zachodziła  obawa 
przeniesienia się ognia na inne 

auta  zaparkowane  w  pobliżu 
oraz  na  budynek  mieszkalny. 
Dzięki sprawnie i szybko prze-
prowadzonym działaniom udało 
się jednak ugasić ogień zanim do 
tego doszło.

kk

Zapalił się samochód osobowy
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OKRĘGOWA STACJA KONTROLI
POJAZDÓW W BRZEGU DOLNYM

GODZINY OTWARCIA:
pon.–pt.: 8.00 – 17.00

sob.: 8.00 – 14.00

Brzeg Dolny, ul. Sienkiewicza 27,

tel. 71 319 55 15
www.okregowastacjakontroli.pl

ZAPRASZA NA

PRZEGLĄDY REJESTRACYJNE
WSZYSTKICH POJAZDÓW

razem od 27 lat
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W 
piątek, tuż przed 
rozpoczęciem te-

go ro c z nych  D n i 
Wołowa, mieszkańcy oraz za-

proszeni goście wezmą udział 
w oficjalnym otwarciu jednej 
z najważniejszych inwestycji 
drogowych ostatnich lat – 
Śródmiejskiego Obejścia Wo-

łowa. To droga, która połączy 
dzielnice miasta, odciąży cen-

trum i poprawi bezpieczeń-

stwo. Jej budowa to nie tylko 
efekt starań lokalnych władz, 
ale również przykład skutecz-

nego sięgania po zewnętrzne 
środki oraz dobrej współpracy 
samorządów.

Od lat problemem Wołowa były 
korki, zwłaszcza w godzinach szczy-

tu, oraz częste zamknięcia przejaz-

du kolejowego w centrum. Śród-

miejskie Obejście to odpowiedź na 
te bolączki. 

Na teren budowy ŚOW w marcu 2024 roku przybyli m.in.: Marszałek Województwa Dolnośląskiego Cezary Przybylski, były Wojewoda Dolnośląski Jarosław Obremski, Radny Sejmiku Wojewódz-
twa Dolnośląskiego Ryszard Lech, Poseł na Sejm Michał Jaros, Radni Powiatowi, Przewodniczący Rady Miejskiej Jan Tomków wraz z Radnymi Rady Miejskiej w Wołowie, Prezes i Wiceprezes �rmy 
Pro-Tra Building Sp. z o.o., która zajmuje się budową, sołtysi, kierownicy placówek powiatowych i gminnych, prezesi spółek gminy, dyrektorzy szkół, duchowni i inni mieszkańcy gminy.

 ŚRÓDMIEJSKIE OBEJŚCIE WOŁOWA 
GOTOWE NA WIELKIE OTWARCIE. 

INWESTYCJA, 
KTÓRA ZMIENI 

OBLICZE 
MIASTA 
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Nowa droga nie tylko skróci czas 
przejazdu przez miasto, ale także 
zwiększy bezpieczeństwo pieszych 
i rowerzystów, dzięki osobnym 
chodnikom i trasom rowerowym. 
Inwestycja była od lat wyczekiwana 
przez mieszkańców.

Od koncepcji do wykonania
Pierwsze plany budowy obejścia 

pojawiły się już kilka lat temu, 
ale kluczowy przełom nastąpił 
w 2021 roku, gdy gmina Wołów 
pozyskała 20 mln zł z Rządowego 
Funduszu Inwestycji Lokalnych. 
Umowę z wykonawcą – firmą Pro-

-Tra Building – podpisano w lipcu 
2021 roku. W grudniu 2023 roku 
przekazano teren budowy, a wiosną 
2024 wmurowano kamień węgielny.

Trasa przebiega przez obszar mię-

dzy ulicami Inwalidów Wojennych 
i Rawicką, tworząc nowoczesną 
arterię komunikacyjną z pełną 
infrastrukturą: kanalizacją, odwod-

nieniem, oświetleniem, chodnika-

mi i drogą rowerową. Powstał także 
nowy wiadukt drogowy nad torami 
oraz ciąg pieszo-rowerowy o cha-

rakterze rekreacyjno-turystycznym.

Kamień węgielny – symbol 
współpracy i nadziei

18 marca 2024 r. odbyła się uro-

czysta ceremonia wmurowania 
kamienia węgielnego pod budowę 
ŚOW i wiaduktu nad linią kolejową. 
Obecni byli: marszałek wojewódz-

twa Cezary Przybylski, wojewoda 
Jarosław Obremski, poseł Michał 
Jaros, władze powiatu i miasta oraz 
przedstawiciele wykonawcy. Bur-

mistrz Wołowa, Dariusz Chmura, 
w swoim przemówieniu podkreślał 
wagę inwestycji. - To jest historycz-

ny moment dla Wołowa - mówił.
Marszałek Przybylski dodał: „Pan 

burmistrz mówił, że w zespole jest 
siła. [...] Obojętnie jaki to zespół 
będzie, to lider jest potrzebny”. 
Z kolei Wojewoda Obremski z uzna-

niem stwierdził: „Zawsze jak myślę 
o Wołowie, to myślę, że to jest takie 
miasto, które sięga kosmosu i z racji 
tradycji, ale także, mam takie wra-

żenie, że pod przywództwem pana 
burmistrza „sky is the limit” (ang. 
niebo jest granicą).”

Poseł Jaros zachęcał do kontynu-

acji rozwoju infrastruktury nieza-

leżnie od zmian w rządzie. - Dzi-
siaj jesteśmy w takim momencie, 
w którym zmieniła się władza, ale 
niektóre projekty będą kontynu-

owane, niezależnie od tego, kto rzą-

dzi. Infrastrukturę trzeba rozwijać 
i budować - skomentował poseł.

Sprawna realizacja 
mimo wyzwań

Mimo trudności, takich jak pod-

mokły teren i konieczność zasto-

sowania specjalnych technologii 
wzmacniania gruntu (pale DSM, 
ścianki berlińskie), prace postępo-

wały zgodnie z harmonogramem. 
Planowany koszt całkowity prze-

kroczył 24 mln zł, ale samorząd 
zapewnia, że korzyści dla miasta 
przewyższają tę kwotę. Władze 
zapowiadają już kolejne etapy roz-

woju infrastruktury, w tym m.in. 
połączenie obejścia z drogami wy-

jazdowymi z miasta.

Obejście to więcej 
niż droga

To nie tylko inwestycja drogowa 
– to impuls rozwojowy dla miasta. 
Zmniejszenie ruchu w centrum to 
nie tylko mniej korków, ale także 
czystsze powietrze i większy kom-

fort życia dla mieszkańców. Dodat-
kowo, rekreacyjny charakter części 

Ciekawostki o inwestycji:
- długość drogi: ok. 1,5 km,
- nowy wiadukt nad linią kolejową Wrocław–Głogów,
- ścieżka rowerowa wzdłuż całej trasy,
- inteligentne oświetlenie LED,
- droga rekreacyjno-turystyczna.

- To jest historyczny moment dla Wołowa - powiedział do zebranych podczas wmurowywania kamienia węgielnego burmistrz 
Dariusz Chmura.

Podpisy pod aktem erekcyjnym dla potomnych złożyli: radny Robert Stępień, a za nim radny Krzysztof Rzeszowski, Zenon 
Bujacz, Wiesława Sawa, Marta Mosiek.

18 marca 2024 roku wmurowano kamień węgielny pod budowę Śródmiejskiego Obejścia Wołowa.

 ŚRÓDMIEJSKIE OBEJŚCIE WOŁOWA GOTOWE NA WIELKIE OTWARCIE. INWESTYCJA, KTÓRA ZMIENI OBLICZE MIASTA 
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WAŻNE DATY – Śródmiejskie 
Obejście Wołowa (ŚOW)

 − 2021 r. – Gmina Wołów pozyskuje 20 mln zł z 
Rządowego Funduszu Inwestycji Lokalnych

 − lipiec 2021 r. – podpisanie umowy z wykonawcą: Pro-
Tra Building

 − grudzień 2023 r. – przekazanie terenu pod budowę
 − 18 marca 2024 r. – uroczyste wmurowanie kamienia 
węgielnego

 − wiosna 2024 r. – oficjalne rozpoczęcie budowy
 − 13 czerwca 2025 r. – uroczyste otwarcie ŚOW, tuż 
przed Dniami Wołowa

Wizualizacja planowanego połączenia obejścia z rondem.

Luty 2025. Obejście w trakcie budowy.

Postępy prac w lutym tego roku.

Na miejscu wmurowania kamienia węgielnego pojawiło się wiele ważnych w regionie nazwisk.

Marszałek Cezary Przybylski, obecny Honorowy Obywatel Wołowa wspierał inwestycję od początku jej realizacji.

 ŚRÓDMIEJSKIE OBEJŚCIE WOŁOWA GOTOWE NA WIELKIE OTWARCIE. INWESTYCJA, KTÓRA ZMIENI OBLICZE MIASTA 

trasy sprawia, że będzie to także 
miejsce do spacerów, jazdy na ro-

werze czy aktywności rodzinnych.
Dzięki nowej drodze możliwe 

stanie się także lepsze zagospoda-

rowanie terenów przyległych – to 
szansa dla inwestorów i lokalnych 
przedsiębiorców.

Uroczyste otwarcie
Otwarcie Śródmiejskiego Obejścia 

Wołowa zaplanowano na piątek 13 
czerwca, tuż przed rozpoczęciem 
Dni Wołowa. W wydarzeniu mają 

wziąć udział przedstawiciele władz 
samorządowych, wojewódzkich 
oraz inni zaproszeni goście.

Będzie to symboliczne podsu-

mowanie wieloletnich starań oraz 
okazja do świętowania wspólnego 
sukcesu.

To projekt, który zostanie z miesz-

kańcami na lata. Jego realizacja 
pokazuje, że nawet w mniejszych 
miastach możliwe są ambitne inwe-

stycje infrastrukturalne – wystarczy 
dobry plan, konsekwencja i współ-
praca. dz

KOSZTY I FINANSE
 − 20 mln zł – dofinansowanie z Rządowego Funduszu 
Inwestycji Lokalnych

 − 24 mln zł+ – planowany całkowity koszt inwestycji
 − Inwestycja obejmowała:

 − budowę wiaduktu drogowego
 − infrastrukturę pieszo-rowerową
 − kanalizację, odwodnienie, oświetlenie
 − zastosowanie technologii wzmacniania gruntu 
(pale DSM, ścianki berlińskie)
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Rozmowa z burmistrzem 
Wołowa  

Dariuszem Chmurą

Kurier Gmin: Panie burmistrzu, 
czy kiedy obejmował Pan urząd 
w 2010 roku, wierzył Pan, że śródmiej-
skie obejście Wołowa kiedykolwiek 
powstanie?
Dariusz Chmura, burmistrz Woło-

wa: Nawet nie śniłem. Kiedy objąłem 
urząd 15 lat temu, moim największym 
marzeniem było to, żeby... po prostu 
spiąć budżet. Więc jak mogłem myśleć 
o budowie tak strategicznej inwestycji, 
jak śródmiejskie obejście miasta?

KG: Dziś mamy sytuację zgoła inną. 
Budżet gminy jest czterokrotnie więk-

szy, a inwestycje – infrastrukturalne 
i społeczne – zaskoczyły nawet naj-
większych optymistów. Jak wyglądała 
ta droga?
Dariusz Chmura: Zaczęło się od rze-

czy podstawowych. Najpierw remont 
Domu Kultury, potem modernizacja 
ciągu drogi wojewódzkiej 338 – całej 
głównej „arterii” miasta. Kanalizacja, 
chodniki, inwestycje w szkoły i przed-

szkola. Krok po kroku poprawialiśmy 
jakość życia mieszkańców. Nie była 
to rewolucja – tylko systematyczna, 
konsekwentna praca przez lata. Ale 
dzięki niej zyskaliśmy zaufanie in-

stytucji zewnętrznych i środki, które 
pozwoliły sięgnąć po większe projekty.

KG: W tym również po długo wyczeki-
wane śródmiejskie obejście Wołowa.
Dariusz Chmura: Dokładnie tak. To 
inwestycja, o której mówiło się od 
dwóch dekad. Ale dopiero w ostatnich 
latach udało się ją realnie zaplanować, 
zdobyć dofinansowanie i zrealizować. 
To projekt, który nie tylko uspraw-

nia ruch samochodowy i odciąża 
centrum, ale też daje zupełnie nową 
jakość urbanistyczną – łączy osiedla, 
umożliwia rozwój nowych terenów 
inwestycyjnych, poprawia bezpie-

czeństwo pieszych i rowerzystów.

KG: Nie obawia się Pan, że obejście 
wyprowadzi życie z centrum?

Dariusz Chmura: Nie – i zresztą widzi-
my już, że jest dokładnie odwrotnie. 
Dzięki uporządkowaniu ruchu samo-

chodowego, centrum Wołowa może 
teraz oddychać. Możemy wreszcie za-

gospodarować przestrzenie publiczne 
w sposób przyjazny mieszkańcom. To, 
co kiedyś było trasą tranzytową, dziś 
może być deptakiem, miejscem spo-

tkań, zielonym placem. Miasto wraca 
do ludzi.

KG: Miał Pan przeciwko sobie nie 
tylko urzędy, które kontrolowały 
inwestycje, ale i część radnych opo-

zycji. Co chciałby im Pan dziś po-

wiedzieć?
Dariusz Chmura: Nie mam potrzeby 
nikogo przekonywać na siłę. Wyniki 
mówią same za siebie. Oczywiście, 
było wiele kontroli, wiele wątpliwości, 
momentami napięć – ale wszystkie 
instytucje potwierdziły, że działaliśmy 
zgodnie z prawem i z ogromnym zaan-

gażowaniem. A jeśli chodzi o opozycję 
– szanuję każdą opinię, ale prawdzi-
wym sprawdzianem są efekty. Dziś 
mieszkańcy Wołowa je widzą, a to jest 
dla mnie najważniejsze.

KG: Wielokrotnie podkreślał Pan, że 
kluczowa była współpraca z samo-

rządem województwa.

Dariusz Chmura: Tak, bez wątpienia 
ojcem tego sukcesu był marszałek 
Cezary Przybylski. To dzięki bar-

dzo dobrej współpracy z zarządem 
województwa i jego osobistemu za-

angażowaniu, mogliśmy sięgnąć po 
pieniądze z budżetu sejmiku i zreali-
zować inwestycje, które wcześniej wy-

dawały się poza zasięgiem. Marszałek 
rozumiał, że nie tylko wielkie miasta 
potrzebują wsparcia – i dziś Wołów 
jest tego przykładem.

KG: Rada Miejska właśnie przegło-

sowała uchwałę o nadaniu marszał-
kowi tytułu Honorowego Obywatela 
Wołowa.
Dariusz Chmura: To symboliczny, 
ale ważny gest. Cezary Przybylski 
zrobił dla naszej gminy bardzo wiele. 
Tytuł honorowego obywatela to wyraz 
wdzięczności – nie tylko władz, ale 
i całej społeczności Wołowa.

KG: A co z obwodnicą Wołowa w pełnym 
znaczeniu – omijającą całe miasto? Czy 
taka inwestycja nadal jest potrzebna?
Dariusz Chmura: Zdecydowanie tak. 
Śródmiejskie obejście Wołowa to był 
ważny krok – realnie poprawił komfort 
życia mieszkańców i odkorkował cen-

trum. Ale pełna obwodnica, która od-

ciąży także strefę przemysłową, tereny 

przy dworcu i osiedla mieszkaniowe, 
jest nadal potrzebna. To już nie tylko 
kwestia ruchu lokalnego, ale i tranzytu, 
rozwoju gospodarczego, bezpieczeń-

stwa. Mamy ten temat w agendzie 
rozmów z władzami wojewódzkimi 
i rządowymi. Wołów się rozwija, a no-

woczesne miasto musi mieć nowocze-

sną infrastrukturę drogową – dlatego 
nie składamy broni. Będziemy walczyć 
o realizację tego projektu.

KG: A co dalej? Jakie są kolejne prio-

rytety? Obecnie jesteśmy na etapie 
przeznaczenia 1 mln zł z budżetu 
województwa dolnośląskiego na do-

kumentację obwodnicy.
Dariusz Chmura: Nie zwalniamy. 
W planach są kolejne inwestycje – 
nowe mieszkania komunalne, rozbu-

dowa sieci ścieżek rowerowych, trans-

formacja energetyczna w budynkach 
użyteczności publicznej. Chcemy, by 
Wołów był miastem wygodnym do 
życia, atrakcyjnym dla inwestorów, ale 
też bliskim ludziom. Bo to oni – miesz-

kańcy – są najważniejszym partnerem 
każdego burmistrza.
KG: Dziękuję za rozmowę.
Dariusz Chmura: Dziękuję i zapra-

szam wszystkich do Wołowa – miasta, 
które warto zobaczyć na nowo.

Marta Ringart-Orłowska

Marszałek Cezary Przybylski, Dariusz 
Chmura, burmistrz Wołowa i Jan 
Janas ówczesny, wiceburmistrz 
Wołowa podczas podpisywania 
kolejnych transzy na wołowską in-
westycję - drogi nr 338 przez miasto.

 ŚRÓDMIEJSKIE OBEJŚCIE WOŁOWA GOTOWE NA WIELKIE 
OTWARCIE. INWESTYCJA, KTÓRA ZMIENI OBLICZE MIASTA 

„Nawet nie śniłem, że uda 
się tak zmienić to miasto”
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Miniony weekend upłynął 
w  Brzegu Dolnym pod zna-
kiem radości, muzyki i wspól-
nej zabawy. Tłumy miesz-
kańców i  gości świętowały 
Dni Brzegu Dolnego 2025, 
korzystając z  bogatego pro-
gramu artystycznego i kultu-
ralnego. Emocji i  atrakcji nie 
brakowało!

Miniony  weekend  był  praw-
dziwym  świętem  radości,  mu-
zyki  i  wspólnego  świętowania. 
Brzeg Dolny, na dwa dni – 6 i 7 
czerwca – zamienił się w tętniące 
życiem centrum rozrywki. Tłumy 
mieszkańców i gości wzięły udział 
w Dniach Brzegu Dolnego 2025, 
korzystając z bogatego programu 
artystycznego, kulturalnego i re-
kreacyjnego.

Na  uczestników  czekały  aż 
dwie sceny tematyczne – Fresh 
Vibes i Classic Vibes – oraz liczne 
atrakcje rozlokowane w różnych 
częściach miasta.

Piątek – młodzież, muzyka 
i energia! 

Wydarzenie rozpoczęła Scena 
Fresh Vibes.  Już  od  godziny 
17:00 występy młodych,  lokal-
nych artystów w ramach „Sceny 
dla Młodych” przyciągały pierw-
sze grupy publiczności. Wieczo-
rem  sceną  zawładnął  OSKAR 
CYMS – jego koncert o godzinie 
21:00 porwał zgromadzonych do 
wspólnego  śpiewu.  Piątkową 
zabawę  zakończyła  klimatycz-
na  dyskoteka  pod  gwiazdami 
z DJ-em Zarzykiem. 

Weekend pełen energii – tak bawił 
się Brzeg Dolny
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Sobota – tradycja, rodzina 
i wielkie emocje 

Sobotnie  wydarzenia  miały 
bardziej  rodzinny  i  historycz-
ny  charakter.  Już  o  godzinie 
15:00 barwna Gwardia Gryfa, 
poprowadziła  mieszkańców 
wprost pod scenę. Chwilę póź-
niej  uwagę  zgromadzonych 
gości  imprezy przejęły dzieci  i 
ich  występy.  Pokazy  najmłod-
szych  i  specjalne  atrakcje  dla 
rodzin  cieszyły  się  ogromnym 
zainteresowaniem. 

O 16:00 widzowie przenieśli się 
w bajkowy świat dzięki widowisku  
plenerowemu  „Na styku dwóch 
królestw”  –  spektakl  zachwycił 
zarówno najmłodszych, jak i do-
rosłych. Następnie odbył się ra-
dosny koncert dziecięcy Centrum 
Uśmiechu,  a  po  nim  animacje 
i pokazy artystyczne w wykona-
niu Gwardii Gryfa.

Wieczorem  scena  należała 
do Dam Rocka, które rozgrzały 
publiczność przed kolejnym wy-
stępem  artystycznym  Gwardii 
Gryfa.  Finał  wieczoru  należał 
do zespołu SOUND`N`GRACE, 
który porwał publiczność w mu-
zyczną  podróż  pełną  emocji, 
energii  i wspólnego  śpiewania. 
Dzień  zakończył  DJ  Tomasz 
Butrak i kolejna dyskoteka pod 
gwiazdami.

Atrakcje poza sceną – dla 
każdego coś dobrego 

Organizatorzy  zadbali,  by 
nikt  się nie nudził. Na  terenie 
wydarzenia dostępne były m.in.: 
widowiskowe  show  rowerowe, 
warsztatownie tematyczne, stre-
fa  gier  planszowych,  fotobud-
ka 360°, kiermasz  rękodzieła, 
strefa  chilloutu  oraz  kolorowy 
Festiwal Smaków Świata. Nie za-
brakło także klasyki festynowej 
– wesołe miasteczko przyciągało 
całe rodziny. 

W ramach wydarzeń towarzy-
szących, 4 czerwca w Bibliotece 
Publicznej  TAMA  otwarto  wy-
jątkową wystawę  fotograficzną 
pt.  „Dziecko w fotografii na 
przełomie XIX i XX wieku”, która 
przyciągnęła miłośników historii 
i fotografii.

Dziękujemy za wspólne 
świętowanie! 

Organizatorzy – Gmina Brzeg 
Dolny, MDP Brzeg Dolny, ZGK 
oraz MOSiR – zadbali o każdy 
szczegół  imprezy.  Uczestni-
cy  chwalili  zarówno  program 
artystyczny,  jak  i  znakomitą 
organizację.  Już  dziś  wielu 
z nich z niecierpliwością czeka 
na  kolejną  edycję  Dni  Brzegu 
Dolnego!
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Znakomitą dyspozycję w ostatnich 
dniach utrzymuje Kevin Pabisiak. 
Tenisista  ze  Starego  Wołowa,  po 
udanych  występach  na  kortach 
we Wrocławiu  i Złotoryi,  czerwiec 
rozpoczął  kolejnym  znakomitym 
występem, tym razem w Grodzisku 
Mazowieckim, gdzie utalentowany 
junior (26.pozycja w tej kategorii na 
krajowej  liście rankingowej) stanął 
w szranki Wojewódzkiego Turnieju 
Kwalifikacyjnego w kategorii U-18, 
którego  stawką oprócz  sportowego 
prestiżu była również dzika karta, 
umożliwiająca  start  w  turniejach 
w podwarszawskich Kozerkach rangi 
ITF  World  Tennis  Tour.  Impreza 
wpisuje się w szereg międzynarodo-
wych turniejów, które dla młodych 
adeptów  tej wspaniałej dyscypliny 
sportu są okazją do zdobycia pierw-
szych punktów do światowego ran-
kingu  -  Kevina  stanął  więc  przed 
okazją  na  wykonanie  kolejnego 
kroku w swojej sportowej przygodzie.

Wprawdzie na grodziskich kortach 
rozegrał się ledwie wstęp do tej pre-
stiżowej rywalizacji, to jednak już na 
tym etapie zmagań trzeba było wy-
kazać się dużym talentem, ukształto-
wanymi umiejętnościami oraz dużym 
charakterem. Do zmagań z dużymi 
apetytami na zwycięstwo przystąpiło 
14 tenisistów, a w tym znakomitym 
towarzystwie  wołowianin  rozsta-
wiony był z nr 2, więc swój udział 
w rozgrywce rozpoczął od ćwierćfi-
nału, w którym nie miał większych 
kłopotów z pokonaniem niżej notowa-
nego kolegi (88) z wrocławskiego CO-

ME-ON  Te-
nis Club (6:2; 
6:1).  Kolejny 
występ Kevi-
na dostarczył 
już  znacznie 
więcej  emo-
cji, gdyż dużo 
bardziej  wy-
magającym 
k o n k u r e n -
tem  okazał 
się  zawodnik 
s t o ł e c z n e j 
Warszawian-
ki Ignacy 
Skiba  (80), 
zmuszając wołowianina do uważnej 
gry na całym dystansie pojedynku, 
który  jednak  nasz  reprezentant 
zamknął w dwóch setach (6:4; 6:3) 
i mógł spokojnie obmyślać pomysł na 
finał, w którym naprzeciwko niego 
dość niespodziewanie stanął Oliwier 
Krakowiecki  (180).  Na  każdym 
z  poprzednich  etapów  konkurent 
dosłownie  musiał wydrzeć  zwycię-
stwo rywalowi, dzięki czemu stał się 
największym zaskoczeniem zawodów 
w Grodzisku, ale w finale w swoim 
sportowym arsenale pretendent nie 
miał już wielu środków, więc Kevin 
pewną ręką pokonał kolejnego rywa-
la (6:1; 6:2), zdobywając w ostatnim 
czasie kolejny  już  sportowy  skalp. 
Teraz  jednak przed wołowianinem 
dużo bardziej wymagająca sportowa 
próba,  gdyż  w  turnieju  rangi  ITF 
konkurencja będzie z całą pewnością 
z zupełnie innej sportowej półki.

Sympatycy celuloidowej rywalizacji 
powoli  zapominają  już  o  emocjach, 
które towarzyszyły ligowej rywalizacji. 
Regionalne zmagania dla większości 
naszych reprezentantów zakończyły się 
happy end’em, choć trudno stwierdzić, 
że to nasze ekipy wyznaczały poziom 
rywalizacji  -  no,  może  z  wyjątkiem 
składu dolnobrzeskiego KS, który oka-
zał się najlepszy w stawce 6-ligowców. 
Na  tym etapie  sezonu w decydującą 
fazę  wchodzi  również  indywidualna 
rywalizacja, co mogliśmy obserwować 
choćby w poprzedni weekend, kiedy to 
dolnobrzeska hala  gościła  najlepsze 
krajowe rakiety  w  kategorii  żaków, 
a  wśród  tenisistek  w  trakcie  tych 
zawodów  przynależność  do  czołów-
ki  potwierdziła  wołowianka Zosia 
Hołodniuk  (5.miejsce).  W  ostatnią 
niedzielę  natomiast  obiekt  im.  An-
drzeja Grubby ponownie stał się areną 
zmagań młodych sportowców, którzy 
tym razem rozstrzygali pomiędzy sobą 
los  regionalnych  tytułów  w  grupie 
skrzatów. W indywidualnym turnieju 
ponownie wiązaliśmy oczywiście na-
dzieje z udanymi występami adeptów 
naszych  szkółek  -  szczególnie  jeśli 
chodzi o dziewczęta.

Do walki o żeńską regionalną koro-
nę przystąpiło 14  tenisistek, a nasze 
kluby  reprezentowało  aż 11  z  nich. 
Szczególnie mocny skład wystawił dol-
nobrzeski Rokita i to właśnie pomiędzy 
gospodyniami miała się  rozstrzygnąć 
rywalizacja  o  końcowe  zwycięstwo. 
Główne faworytki singlowego turnieju, 
czyli najwyżej notowane przed pierw-
szymi  piłkami  niedzielnych  zmagań 
- Alicja Łukojko i Laura Kwapisz, 
swój  udział  w  rozgrywce  rozpoczęły 
dopiero od ćwierćfinałów, w których bez 
większych problemów obie pokonały 
klubowe koleżanki. Nieco więcej emocji 
zebranej publiczności dostarczyły me-
cze półfinałowe, ale i tym razem - choć 
nie  bez  pewnych  kłopotów,  liderki 
dolnośląskiej  listy  rankingowej pora-
dziły sobie znakomicie (zwycięstwa po 
3-1). Finał  stał  się więc wewnętrzną 
sprawą  tenisistek Rokity, ale  zanim 
rozpoczęła się gra o regionalny tytuł, 
z brązowego krążka mogła cieszyć się 
Zofia Dąbrowska, która uzupełniła 
turniejowe podium.

Mecz o regionalne mistrzostwo był 
znakomitym  ukoronowaniem  całego 
dziewczęcego turnieju. Znacznie lepiej 
nerwy na wodzy trzymała początkowo 
Laura, która w zaciętej grze sięgnęła po 
pierwsze sety. Kiedy na skraju porażki 
znalazła się Alicja, wówczas losy finału 
zaczęły się odwracać, ale w 4.odsłonie 
i tak mieliśmy grę na przewagi, która 

zakończyła się perspektywą tie-break’a, 
a w nim już zdecydowanie lepsza oka-
zała się Ala.

TURNIEJ MISTRZOWSKI - SKRZATKI
1. Alicja Łukojko ROKITA
2. Laura Kwapisz ROKITA
3. Zo�a Dąbrowska ROKITA
6. Alicja Podgórska ROKITA
7. Kinga Szczotka ROKITA
8. Greta Hryszkiewicz WOLAVIA
9. Michalina Walencka WOLAVIA

10. Alicja Żelazna WOLAVIA
11. Hanna Twardy ROKITA
12. Helena Kucar WOLAVIA
13. Nela Kucharska ROKITA

Jak  to  zwykle  bywa,  największe 
gratulacje  za  swoje występy zebrały 
tenisistki, które w grze pozostały do 
końca  imprezy.  W  dolnobrzeskim 
turnieju na uznanie zasłużyły jednak 
także nasze reprezentantki z dalszych 
pozycji, z których większość znajduje 
się dopiero na początku swojej  spor-
towej drogi, ale każda z nich na  ten 
moment dobrze rokuje.

Nieco więcej pretendentów do mi-
strzowskiej korony stanęło w szranki 
rywalizacji  tenisistów  (21),  a  wśród 
skrzatów nasze nadzieje nie były  już 
tak okazałe, ale  z  całą pewnością ze 
sporym  apetytem  na  zwycięstwo  do 
turnieju  przystępował  wołowianin 
Karol Wojtyła, który tytuł atakował 
rozstawiony  z  numerem  3.  Oprócz 
utalentowanego  zawodnika  Wolavii 
w stawce znalazło  się  jeszcze dwóch 
jego klubowych kolegów oraz jedynak 
reprezentujący Rokitę.

Niestety, singlowy męski turniej nie 
dostarczył powiatowemu ping-pongowi 
tak  spektakularnego  sukcesu,  ale 
wspomniany wyżej zawodnik niemal do 
samego końca rywalizował o najwyższy 
cel. Dopiero w meczu półfinałowym Ka-
rol musiał uznać wyższość konkurenta 
z  wrocławskiego  AZS,  który  później 
ostatecznie sięgnął po mistrzowski ty-
tuł. Początek tej gry był jednak mocno 
optymistyczny,  gdyż  to  wołowianin 
otworzył mecz zwycięskim setem, ale 
później  inicjatywę przejął konkurent, 
który w emocjonującym pojedynku od-
wrócił losy starcia, na dystansie którego 
wygrał ledwie 7 piłek więcej od gracza 
Wolavii  (32:39).  Nieco  zawiedziony 
wołowianin nie zdołał pozbierać się do 
meczu o 3.lokatę i ostatecznie zawody 
zakończył na 4.miejscu.

TURNIEJ MISTRZOWSKI - SKRZATY
1. Cezary Bogusz AZS Wr.
2. Oleksandr Ponomarczuk AZS Wr.
3. Wojciech Rudnicki Krosnowice
4. Karol Wojtyła WOLAVIA

15. Mieszko Maksymowicz ROKITA
18. Franciszek Zwolski WOLAVIA
20. Oliwer Lachowicz WOLAVIA

KOMPLET NA PODIUM
TENIS STOŁOWY MISTRZOSTWA DOLNEGO ŚLĄSKA (skrzaty)

ZAPASY

W międzynarodowym towarzystwie 
swoją dyspozycję na zapaśniczych ma-
tach sprawdzili w Krapkowicach młodzi 
adepci  tej  wymagającej  dyscypliny 
sportu  z  Wołowa.  Sportowcy,  którzy 
swoją przygodę z  zapasami  rozpoczęli 
w barwach Wiatru stanęli do rywalizacji 
w  jubileuszowym 5.Międzynarodowym 
Turnieju,  w którym  do  rozdania  było 
blisko 60 kompletów medali, a do walki 
o nie  stanęło ponad 350 zawodniczek 
i zawodników, reprezentujących nie tylko 
krajowe kluby, ale także goście z Litwy, 
Łotwy, Niemiec, Czech, Francji, Bułgarii 
oraz  Ukrainy.  W  tak  wymagającym 
i  licznym gronie konkurentów o każde 
zwycięstwo było niezwykle trudno.

Na zakończenie  czerwcowych zawo-
dów największy powód do zadowolenia 
miała  Pola Siedy  (kat.38kg),  która 
jako jedyna reprezentantka wołowskiego 
klubu stanęła na podium tej prestiżowej 
imprezy, a na jej szyi zawisł brązowy krą-
żek. Niewiele do medalu zabrakło debiu-
tującemu na tak prestiżowych zawodach 
Juliuszowi Danajaowi (22), kończące-
mu swój start w imprezie na 5.pozycji. 
W grupie młodzików najwyższą  lokatę 
na  krapkowickich  matach  wywalczył 
Tomasz Hulbój (35), kończący zawody 
na 7.pozycji, a Hubert Kwiecień (41) 
finiszował  z 9.lokatą. W czerwcowych 
zawodach  sportowe  lekcje  odebrali 
jeszcze Wojciech Wasilewski, Jagoda 
Gacek (oboje 25), Paweł Piskorz (28) 
oraz Tobiasz i Julian Wasilewscy 
(obaj 44), a  ich egzaminatorzy okazali 
się  niezwykle  wymagający,  więc  nasi 
reprezentanci kończyli  rywalizację na 
dalszych pozycjach.

TENIS STOŁOWY

Jednym z powiatowych rekordzistów 
pod względem uczestnictwa w imprezach 
rangi Mistrzostw Polski z całą pewno-
ścią  jest Ryszard Banaszkiewicz. 
W  miniony  weekend  dolnobrzeżanin 
zapisał w swoim sportowym CV kolejną 
tego rodzaju batalię, a o krajowy tytuł 
w kategorii Masters nasz reprezentant 
rywalizował przy stołach w Ostródzie. 
W  swojej  kategorii  wiekowej  (80-84 
lata) grupowe gry eliminacyjne zaliczył 
koncertowo, meldując się w fazie play-off 
z kompletem zwycięstw. Już przed tymi 
pojedynkami dolnobrzeżanin był jednym 
z faworytów zawodów, a po grupowych 
występach  jego notowania poszły  jesz-
cze w górę. Niestety,  chwila nieuwagi 
i potknięcie naszemu doświadczonemu 
zawodnikowi  przydarzyło  się  już  na 
etapie ćwierćfinału,  choć w rywalizacji 
z konkurentem z Tarnobrzegu dolnobrze-
żanin z pewnością nie ustępował rywa-
lowi umiejętnościami, ale do zwycięstwa 
i półfinału zabrakło odrobiny szczęścia.

Choć ta porażka przekreśliła szansę 
R. Banaszkiewicza na mistrzowski tytuł, 
to  jednak nasz  reprezentant  cały  czas 
zachował  nadzieję  na  miejsce  na  po-
dium, do którego droga nieco się jednak 
wydłużyła. Grę o brązowy krążek nasz 
tenisista  rozpoczął od wygranego seta 
z rywalem z Ośnicy, ale później przyszły 
cięższe  chwile  i  po  kolejnych  dwóch 
starciach to dolnobrzeżanin znalazł się 
pod przysłowiową  ścianą. Tym razem 
jednak sportowy los uśmiechnął się do 
naszego reprezentanta znacznie szerzej 
i  ostatecznie  najpierw  udało  mu  się 
odrobić stratę, a potem przechylić szalę 
zwycięstwa  i  mistrzowskiego  medalu 
na swoją korzyść. Do brązowej blachy 
dolnobrzeżanin  dołożył  także  srebrny 
krążek w turnieju deblowym, więc osta-
tecznie wracał z Ostródy jako podwójny 
medalista.

Szklarska  Poręba  w  ostatnich 
dniach  przywykła  do  barwnego 
kolarskiego peletonu. Na początku 
maja w tej malowniczej miejscowości 
gościli  uczestnicy  25.edycji  cyklu 
Bike Maraton, zaś w minioną sobotę 
górskie szlaki Gór Izerskich stały się 
areną sportowych zmagań dla cykli-
stów, którzy preferują  ściganie na 
rowerach gravelowych. Ten typ jest 
swoistą hybrydą roweru szosowego 
i  górskiego,  przeznaczonego  głów-
nie do  rywalizacji na nawierzchni 
szutrowej oraz na  leśnych,  tereno-
wych trasach. Najnowsza odmiana 
kolarstwa  zdobywa  ciągle  szersze 
grono zwolenników, co potwierdziły 
sobotnie  zawody,  w  których  na  4 
trasach swoją dyspozycję sprawdziło 
blisko 370 zawodniczek i zawodni-
ków, kończąc wyścigi na dystansach 
66km (Medio Fondo  i Mega  Izery) 
oraz 120km  (Grand Fondo  i Ultra 
Izery). Najliczniejsza grupa kolarzy 
stanęła  do  rywalizacji  w  wyścigu 
Grand Fondo, a w gronie ponad 270 
pretendentów do zwycięstwa okazję 
do  ścigania  się  w  międzynarodo-

wym, wymagającym  towarzystwie 
wykorzystał  dolnobrzeżanin  Filip 
Różycki.  Naszemu  zawodnikowi 
nie udało się wprawdzie stanąć na 
podium czerwcowej rywalizacji, ale 
na  izerskim szlaku zaprezentował 
się naprawdę przyzwoicie, finiszując 
z  czasem  4:40:52s.  Po  zwycięstwo 
w sobotę pojechał natomiast Czech 
Adam Toupalik, który  finiszował 
z wynikiem 3:51:19s. Dla porówna-
nia  i  jako  ciekawostkę przytoczyć 
można fakt, że zawodnik który za-
mknął klasyfikację ukończył 120-ki-
lometrową próbę w nieco ponad… 
17 godzin.

TENIS ZIEMNY WKT Juniorów - Grodziska Mazowiecki

Z DZIKĄ KARTĄ

KOLARSTWO GRAVEL ADVENTURE

IZERSKI WYŚCIG

eprasa.pl 69c68698cf
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klasa OKRĘGOWA
30.kolejka (14 czerwca, 17.00):

MKP WOŁÓW - Orzeł Pawłowice

Piłkarze  MKP  sezon  koń-
czyć będą starciem z rywalem 
z Pawłowic, a zespół Orła na 
okręgowych  boiskach nieprzerwanie 
oglądamy od 2018 roku. W tym okresie 
klub zdążył wyrobić sobie uznaną mar-
kę, a  jego największymi  sportowymi 
osiągnięciem była 3.lokata w batalii 
2021/2022. Przed wizytą w Wołowie 
pawłowiczanie rozegrali na tym szcze-
blu 196  spotkań, w których sięgnęli 
po 102 zwycięstw, a 72 razy schodzili 
z murawy pokonani. Średnio w sezonie 
piłkarze  Orła  zapisywali  na  swoim 
koncie 52 rankingowe oczka, więc tym 
razem ich dorobek jest dość znacząco 
poniżej pawłowickiej przeciętnej, choć 
na tym etapie rozgrywek gwarantuje 
utrzymanie. Przed  starciem z MKP 
motywacja orlich graczy może więc nie 
być najwyższa, a i nasi gracze w zasa-
dzie nie mają powodów, aby obawiać 
się  tego  konkurenta.  W  ostatnich 
bezpośrednich starciach obu ekip nasz 
zespół ma zdecydowanie korzystniejszy 
bilans, gdyż 4 z 5 pojedynków kończyło 
się  zwycięstwem  wołowian  i  tylko 
raz przeciwnikom udało się uratować 
punkt  (bilans bramkowy: 11:3). Jeśli 
podopiecznym trenera Pawła Troniny 
uda się podtrzymać tę passę, to starciem 
z pawłowiczanami nasz zespół zakończy 
rozgrywki, w których nie brakowało 
udanych występów, ale sporo było także 
gier, o których nasi piłkarze chcieliby 
jak najszybciej zapomnieć.

Orzeł Marszowice
- ROKITA BRZEG DOLNY 

Orle gniazdo w Marszowicach 
w ostatnim występie rozgrywek 
spróbują  zdobyć dolnobrzeskie 
Diabły, ale w pojedynkach z  tym ry-
walem nasz zespół nie ma najlepszych 
doświadczeń. Z 3 rozegranych starć na 
okręgowej murawie 2 kończyły się nie-
powodzeniem (0-1 i 1-3), a raz konfron-
tację udało się zakończyć  rezultatem 
kompromisowym (1-1). Przed sobotnim 
starciem nie tylko historia dotychczaso-
wych pojedynków obu ekip przemawia 
na korzyść marszowiczan, gdyż zespół 
Orła ma za sobą także najbardziej uda-
ny sezon na tym szczeblu piłkarskiej 
rywalizacji. W  latach wcześniejszych 
(od 2019 roku w klasie okręgowej) zespół 
zdobywał średnio 46,8 rankingowego 
oczka, zaś teraz przed kolejką kończącą 
zmagania gracze Orła mogą pochwalić 
się  skutecznością na poziomie 70%, 
a rekordowe 22 zwycięstwa w sezonie 
dają  im pozycję wicelidera. Komplet 
punktów z Solnej sprawia, że cały czas 
są także w grze o 4.ligę, na którą szansę 
mogą mieć w barażu, ale do ostatnich 
minut rozgrywek rywalizować będą o tę 
możliwość z rywalami z Międzyborza, 
dlatego tej gry gospodarze na pewno 
nie odpuszczą.
29.kolejka: Polonia B. - Dolpasz 3-2; 
Wierzbice - Mirków/Długołęka 2-3; Orzeł 
P. - Czarni 8-1; Galakticos - Orzeł M. 2-2; 
Wratislavia - Piast 1-2; Zenit - Polonia J. 4-1.

TABELA
1. GKS Mirków/Długołęka 29 70 102-28
2. Orzeł Marszowice 29 59 78-41
3. Zenit Międzybórz 29 59 71-38
4. Polonia Trzebnica 29 56 84-51
5. WKS Wierzbice 29 53 80-68
6. Polonia Bielany Wr. 29 52 76-48
7. Orzeł Pawłowice 29 43 57-49
8. Piast Lutynia 29 42 60-74
9. MKP WOŁÓW 29 37 61-64

10. ROKITA BRZEG D. 29 35 59-53
11. Błysk Kuźniczysko 29 33 48-74
12. Dolpasz Skokowa 29 30 55-89
13. Wratislavia Wrocław 29 27 50-68
14. Galakticos Solna 29 23 42-60
15. Polonia Jaszowice 29 20 39-94
16. Czarni Jelcz-Laskowice 29 12 36-99

ROKITA BRZEG DOLNY
- Błysk Kuźniczysko                       0-0
Żółte kartki: K. Wojtyło, M. Wróbel; 
ROKITA: J. Kołodziejczyk – P. Sługocki, M. 
Wróbel, M. Racki, E. Pietrzyk (72’ P. Bobkie-
wicz), K. Pierożak, A. Woś, K. Żbik (25’ M. 
Józefowicz), M. Żebrowski, E. Toda (60’ P. 
Włodarczewski), K. Wojtyło (86’ J. Pajączek).

Przed 30.kolejką na boiskach wro-
cławskiej klasy okręgowej rozegrano 
229 pojedynków (nie wliczając w tę 
liczbę spotkań, których rezultat roz-
strzygnęło przyznanie jednej ze stron 
walkowera), a podło w nich w sumie 
989 goli, czyli 4,31 trafienia na kon-
frontację. Oczywiście część spotkań 
kończyło się wynikiem nierozstrzy-
gniętym - 45 remisów (19%), ale tylko 
w 9 meczach (4%) ich widzowie nie 
obserwowali żadnej bramki. Niesku-
teczność szczególnie boli, kiedy waga 
każdego punktu rośnie, a ta staje się 
większa na  finiszu rozgrywek, gdy 
decyduje się los większości zespołów. 
W sobotę na dolnobrzeskiej murawie 
spotkały się ekipy, które rankingowych 
oczek potrzebują bardzo, gdyż ciągle 
muszą walczyć o zapewnienie sobie 
ligowego bytu i uniknięcie zbytecznych 
nerwów w barażach o pozostanie na 
okręgowym poziomie.

Od  pierwszych  minut  konfron-
tacji  z  Błyskiem  wrażenie  znacz-
nie  bardziej  zdeterminowanych 
do  znaczącego  przybliżenia  się  do 
spokojnego  rejonu  tabeli  sprawiali 
gospodarze,  którzy  szybko  zdobyli 
przewagę w środku pola, ale w tej 
grze swoje atuty mieli również pod-
opieczni byłego trenera wołowskiego 
MKP Krystiana Januszewskiego. 
Gracze Błysku od samego początku 
bowiem sprawiali wrażenie znacznie 
bardziej  zainteresowanych obroną 
własnego przedpola i bez zbędnych 
taktycznych kalkulacji oddali dol-
nobrzeżanom środek pola, gdzie od 
samego początku wyraźnie zaryso-
wała się przewaga naszych Diabłów. 
Miejscowi dość płynnie  rozgrywali 
swoje akcje w tej strefie boiska, ale 
im bardziej  zbliżali  się do bramki 
rywali, defensywne zasieki piłkarzy 
z Kuźniczyska gęstniały i na dobrą 
sprawę w 1.odsłonie gospodarzom nie 
udało się stworzyć klarownej sytuacji 
w polu karnym Błysku, więc przed 
przerwą to goście lepiej zrealizowali 
nakreślony pomysł taktyczny.

Kolejny kwadrans gry po jej wzno-
wieniu nie przyniósł zasadniczej zmia-
ny w przebiegu wydarzeń na boisku. 
Nadal dość wyraźną inicjatywę przeja-
wiali gospodarze, choć i przyjezdni mo-
mentami pokazali, że stać ich na nieco 
bardziej otwartą grę. Nie mogli jednak 
długo na nią sobie pozwolić, gdyż kiedy 
czas zaczął kurczyć się coraz bardziej, 
dolnobrzeżanie pokazali, że naprawdę 
zależy im na zwycięstwie. Nasz zespół 
wyraźnie przyspieszył  rozgrywanie 
swoich ataków i w końcu udało się 
zasiać niepokój w obronnych szeregach 
rywali. Kolejny raz swoją dobrą formę 
potwierdził Karol Wojtyło,  który 
urwał się defensorowi przeciwnika, 
wyszedł na dogodną pozycję, ale nie 
zdecydował się na strzał, dokładnym 

podaniem obsługując znajdującego się 
w lepszej pozycji Kacpra Pierożaka 
(na zdjęciu). Zawodnik Rokity miał 
tylko dopełnić formalności, ale chciał to 
zrobić z przytupem, więc jego uderzenie 
miało należytą siłę, lecz zabrakło sporo 
precyzji i futbolówka ostatecznie trafiła 
w boczną siatkę. Kilka chwil później 
pomocnik  gospodarzy  miał  okazję 
do rehabilitacji,  gdyż  znakomicie 
przyjął sobie piłkę w polu karnym, 
sprytnym zwodem zgubił interweniu-
jącego rywala i tym razem przymierzył 
w okienko bramki Błysku, ale filmowa 
interwencja golkipera uratowała gości 
od porażki, choć wynik bezbramkowy 
także ostatecznie skazuje ich na baraż 
z jednym z A-klasowych wicemistrzów.
- To było trudne spotkanie, gdyż 

obie drużyny świadome były jego 
stawki  -  powiedział  po  końcowym 
gwizdku arbitra szkoleniowiec dol-
nobrzeżan Jakub Wróbel. - Remis, 
nawet z wyraźnym wskazaniem na 
nasz zespół to ciągle tylko punkt, ale 
przyznać trzeba, że goście na swój 
również solidnie zapracowali. Zespół 
Błysku pokazał, że potrafi skutecznie 
się bronić, zaś my możemy tylko ża-
łować, że nie zdołaliśmy przechylić 
szali zwycięstwa na swoją korzyść. 

Przed wyjazdem do Marszowic  - 
w przeciwieństwie do konkurentów 
z Kuźniczyska, dolnobrzeżanie ciągle 
zachowują szansę na uniknięcie me-
czu barażowego, ale na  tym etapie 
rozgrywek nie wszystko  jest w  ich 
nogach. Nawet bowiem w przypadku 
pokonania wicelidera, który przecież 
ciągle walczy o 4-ligowy baraż, gra-
cze Rokity  liczyć muszą na udany 
(3-punktowy) występ pawłowickich 
Orłów w Wołowie. Ponieważ gracze 
MKP na własnym boisku nie wy-
grali 3 kolejnych spotkań, remisując 
m.in.  z  rankingowym outsiderem 
z Jelcza-Laskowic (2-2), to zadanie to 
wydaje się wykonalne, lecz wołowianie 
pokazali również, że na ważne mecze 
potrafią się zmobilizować  i przynaj-
mniej oczko w pojedynku z Orłem 
z  całą  pewnością  jest  ich  planem 
minimum, który wydaje się całkiem 
realny.  Wówczas  zawodnicy  MKP 
pozostaną na 9.pozycji  (nawet przy 
zwycięstwie Rokity w Marszowicach), 
gdyż  mogą  pochwalić  się  lepszym 
bilansem w derby.

PUNKT ZE WSKAZANIEM
ROKITA BRZEG DOLNY

Polonia Trzebnica
- MKP WOŁÓW                       3-2 (0-1)
Bramki: D. Kuboń (44’), D. Adamczak (53’);
Żółte kartki: B. Bojanowski, J. Kazanecki; 
MKP: W. Gasztyk – B. Gałecki, B. Bojanow-
ski, D. Adamczak, K. Osiecki (90’ D. Łuc), 
D. Wójcik, J. Kazanecki, N. Walczak, K. Mo-
skwa, D. Kuboń (60’ M. Warpas), G. Mazurek 
(81’ O. Kur).

Punkty przywiezione z Trzebnicy 
dla  zespołu  MKP  mogły  oznaczać 
koniec nerwowej rozgrywki o ligowy 
byt.  Chociaż  nasza  drużyna  nie 
była  faworytem sobotniej konfron-
tacji,  to goście rozpoczęli  ją z dużą 
determinacją  i  chęcią pozytywnego 
rozstrzygnięcia  wielotygodniowej 
walki o zachowanie miejsca w klasie 
okręgowej. W początkowym okresie 
wydało się nawet, że swoją zdecydo-
waną grą wołowianie na tyle zasko-
czyli Polonistów, że ci zmuszeni byli 
do skupienia się na obronie własnego 
przedpola. W 1.połowie gracze MKP 
walczyli z dużym zaangażowaniem, 
nie  pozwalali  rywalom  choćby  na 
moment  swobodnego  rozegrania 
piłki, natychmiast po starcie wycho-
dząc  wysokim pressingiem,  czego 
efektem było wiele strat trzebniczan. 
Wymiernego efektu doczekaliśmy się 
tuż  przed  przerwą,  kiedy  to piłka 
po  prostopadłym 
podaniu ze środka 
pola  trafiła  pod 
nogi Dominika 
Kubonia   (na 
zdjęciu), ten w po-
jedynku  sam  na 
sam minął golki-
pera Polonii i pew-
nym  uderzeniem 
wyprowadził swój 
zespół na zasłużo-
ne prowadzenie.

Po zmianie stron goście nie zamie-
rzali spocząć na laurach i cały czas 
mocno naciskali wyżej notowanych 
rywali,  a  ci  z  kolei  cały  czas  nie 
potrafili  odnaleźć  swojego  rytmu. 
Przekonaliśmy się o tym krótko po 
wznowieniu gry po przerwie, kiedy to 
w podbramkowym galimatiasie naj-
szybciej futbolówkę odnalazł Daniel 
Adamczak i korzystając z wyśmie-
nitej okazji podwyższył rezultat poje-
dynku. W tym momencie wydawało 
się, że losy meczu są rozstrzygnięte. 
Wprawdzie do zakończenia gry po-
zostawało  jeszcze sporo minut, ale 
nasz zespół nie tylko miał korzystny 
wynik, ale cały czas wywierał presję 
na rywalach, którzy nie radzili sobie 
z nią do… 58.min. i pojawienia się na 
boisku Grzegorza Rajtera.
- Pracowałem z tym zawodnikiem 

dość długo i z tej perspektywy mogę 
powiedzieć, że dla mnie jest to naj-
lepszy ofensywny gracz w regionie na 
poziomie co najmniej 4.ligi - powie-
dział trener Paweł Tronina, który 
z  trzebnickim snajperem wspólnie 
przez kilka sezonów decydowali o ob-
liczu właśnie Polonii. - Przypomnę, że 
w poprzednich rozgrywkach został 
ich królem strzelców, gromadząc 
na swoim koncie ponad 40 trafień. 
Zresztą, kibicom MKP nie trzeba bli-

żej przedstawiać tego piłkarze, gdyż 
o  jego umiejętnościach nasz zespół 
przekonał się już niejednokrotnie.

Wracając do sobotnich wydarzeń 
w Trzebnicy  - wołowianie  już byli 
w ogródku,  tzn.  przy  korzystnym 
wyniku utrzymywali dobry styl gry 
i wydawało się, że mecz nieuchronnie 
zmierza do szczęśliwego dla MKP za-
kończenia. Ale kolejny raz swoje piętno 
na występach przeciwko naszej ekipie 
odcisnął G. Rajter, któremu 17 minut 
wystarczyło, aby odwrócić losy meczu. 
Oczywiście na hat-trick napastnika 
Polonii  zapracowała  cała drużyna, 
ale 36-latek okazał się bezwzględnym 
egzekutorem i w końcówce meczu go-
spodarze w końcu zmienili nasz zespół 
na prowadzeniu. Taka futbolowa seria 
z całą pewnością mocno poturbowała 
mentalnie  zawodników  MKP,  ale 
nawet w tym momencie pokazali oni 
charakter, gdyż w doliczonym czasie 
meczu na jego rezultat mógł  jeszcze 
znacząco wpłynąć Kamil Moskwa, 
ale  po  minięciu  bramkarza  i  jego 
strzale  gospodarzy  od  utraty  gola 
uratował słupek.
- Zespół Polonii to niezwykle wy-

magający rywal i naszym graczom 
chwała za to, że potrafili przez długi 
okres meczu sprawić, że tak bardzo 
jakościowym piłkarzom grało się 
naprawdę trudno  - komentował po 
końcowym gwizdku arbitra szkolenio-
wiec MKP. - Obie drużyny stworzyły 
bardzo atrakcyjny i pełen dramaturgii 
futbolowy spektakl, w którym każda ze 
stron zasłużyła na punktową nagrodę, 
ale ostatecznie nie miał ona dla nas 
pozytywnego finału. Wydaje się, że 
ostatecznie o zwycięstwie przesądzi-
ło doświadczenie z wyższych klas 
rozgrywkowych, a przed wszystkim 
strzeleckie umiejętności G. Rajtera. 
Po takiej porażce należą się gratulacje 
konkurentom, ale mocno żal także 
naszych piłkarzy, którzy do samego 
końca walczyli z dużym zaangażowa-
niem i ambicją i na ten 1 punkt z całą 
pewnością zasłużyli. Mam nadzieję, 
że to co futbolowa fortuna odebrała 
nam w Trzebnicy, zwróci nam w so-
botę przeciwko pawłowickiemu Orłowi, 
w czym ze swojej strony oczywiście 
znaczącą jej pomożemy,

Na  koniec  warto  jeszcze  rzucić 
okiem, jak w ostatnich latach wygląda 
bilans napastnika Polonii przeciwko 
drużynie z Wołowa. W występach tych 
doświadczony snajper z całą pewnością 
potwierdził  swoje strzeleckie możli-
wości, stając się dla naszego zespołu 
przysłowiową la bestia negra.  

sezon 2018/2019 (4.liga)
01.05.2018 Orzeł Prusice 2-4 3
30.03.2019 Orzeł Prusice 1-2 -

sezon 2020/2021 (4.liga)
10.10.2020 Polonia Trzebnica 2-1 -
06.06.2021 Polonia Trzebnica 3-0 -

sezon 2021/2022 (4.liga)
03.10.2021 Polonia Trzebnica 2-1 -

* bramkę dla Polonii zdobył G. Mazurek

23.04.2022 Polonia Trzebnica 1-3 2
sezon 2023/2024 (klasa okręgowa)

11.11.2023 Polonia Trzebnica 1-3 2
08.06.2024 Polonia Trzebnica 1-1 1

sezon 2024/2025 (klasa okręgowa)
09.11.2024 Polonia Trzebnica 0-1 -
07.06.2025 Polonia Trzebnica 2-3 3

w tabeli: data meczu, rywal, wynik, tra�enia G. Rajtera

BYLI W OGRÓDKU
MKP WOŁÓW

eprasa.pl 69c68698cf



12 czerwca 2025 r.  Nr 24 (1780), Rok XXXVIredakcja@kuriergmin.pl 19

Komplet  punktów  przywieziony 
przez lubiążan z Dobroszowa zamyka 
sprawę barażowego miejsca i to wła-
śnie podopieczni trenera Mateusza 
Wojtyło  będą mieli  okazję  zagrać 
o klasę okręgową - być może z kon-
kurencją z sąsiedztwa,  gdyż swojej 
ligowej przyszłości ciągle pewne być 
nie mogą futbolowe ekipy z Brzegu 
Dolnego i Wołowa. W minioną nie-
dzielę derby rozegrały się jednak na 
boisku  w  Miłczu,  gdzie Spartanie 
podejmowali starowołowskich Hero-
sów. Gdyby zsumować rankingowy 
dorobek obu naszych beniaminków, 
to wprawdzie wspólnymi siłami uda-
łoby się uciec przeznaczeniu (32pkt.), 
ale  skuteczność  na  poziomie  18% 
i tak sprawia, że ten swoisty tandem 
do końca zmagań walczyłby o ligowe 
przetrwanie.
KS Dobroszów
- ODRA LUBIĄŻ                             1-9 (0-4)
Bramki: P. Leśniewski (10’, 12’, 52’, 55’, 63’), 
M. Pawłowicz (29’), F. Kulas (39’), W. Wypych 
(62’), J. Niewiadomski (84’); Żółta kartka: J. 
Szuszfalak; ODRA: D. Posacki – K. Sołowski 
(46’ D. Soroko), J. Szuszfalak, M. Wojtyło 
(46’ J. Niewiadomski), M. Mostipan (80’ Ł. 
Piskorski), P. Wanias (60’ P. Łoziński), P. Le-
śniewski, G. Gryzan, W. Wypych, F. Kulas, M. 
Pawłowicz (46’ M. Kijaczek).

Spotkanie  w  Dobroszowie  było 
dla zespołu z Lubiąża formalnością 
- i to podwójną. Trudno było bowiem 
przypuszczać, aby drużyna tracąca 
wiosną  średnio  7,7  gola  w  meczu 
mogła nawiązać wyrównaną rywali-
zację z wiceliderem rozgrywek, który 
dodatkowo mógł konfrontacją z KS 
zamknąć sprawę barażu o klasę okrę-
gową. Przed  sobotnią grą bowiem 
przewaga Odry nad konkurentami 
z Wilkszyna wynosiła ledwie oczko, 
ale ekipie Zorzy na finiszu zmagań 
pozostał do rozegrania jedynie mecz 
w Rakoszycach - więc lubiążanie mie-
li jeszcze niejako komplet punktów 
w pamięci i sięgnęli po nie właśnie 
na dobroszowskiej murawie.

Sam  pojedynek  w  zasadzie  nie 
miał historii i praktycznie zakończył 
się, zanim na dobre się rozpoczął. Już 
w początkowym kwadransie bowiem 
dublet ustrzelił Paweł Leśniewski, 
a  ponieważ  wiosenna  skuteczność 
ofensywy KS to ledwie 0,75 trafienia 
w  meczu  -  pojedynek  można  było 
uznać za rozstrzygnięty. Goście jed-
nak nie rezygnowali z  futbolowych 
fajerwerków,  w  czym  prym  wiódł 
wspomniany  wyżej  gracz, kończąc 
spotkanie z 5 golami na koncie.
SPARTA MIŁCZ
- HEROSI STARY WOŁÓW              6-4 (2-3)
Bramki: J. Lewański (25’, 26’), P. Stróżyński 
(55’, 88’, +90’), S. Kril (66’) oraz O. Fede (8’), 
M. Berestecki (21’, 87’), M. Zalewski (27’), 
Żółte kartki: J. Lewański, T. Kuc, E. Stań-
czyk, P. Stróżyński, P. Chmielewski oraz E. 
Uść, M. Berestecki, M. Zalewski; 
Czerwone kartki: J. Kuc (50’) oraz M. Be-
restecki (90’);
SPARTA: M. Jaguś – J. Kuc, S. Kril (80’ P. 
Chmielewski), P. Konon, T. Kuc, M. Czocha-
ra, J. Lewański, E. Stańczyk (88’ D. Grablew-
ski), P. Łuszcz, M. Hańczyk, P. Stróżyński;
HEROSI: S. Siepko – D. Przybylski (60’ K. 
Sadowski), D. Adamczak, G. Kozak (85’ G. 
Socha), A. Jankowski, E. Uść, M. Berestecki, 
R. Budzyński (77’ P. Fałat), O. Likhovchuk, O. 
Fede (88’ M. Oleszkiewicz), M. Zalewski.

Wycofanie się z rozgrywek zespołu 
z Bukówka miało nie mieć wpływu 
na skurczenie  się  strefy spadkowej 
i wraz z Orłem klasę A opuścić miały 
4  zespoły,  które  pozostały  w  grze 
do ostatniego wiosennego gwizdka. 
Tymczasem coraz mocniej dochodzą 
głosy, że degradacyjna kreska na za-
kończenie rozgrywek liczyć się będzie 
tylko do 14.pozycji, więc w derby obie 
nasze drużyny miały jeszcze o co wal-
czyć i od samego początku wyglądało 
na  to,  że konkurenci  do 13.lokaty 
zdawali sobie z tego sprawę. Począt-
kowo rywalizacja ułożyła się po myśli 
gości, ale ich atutu w kilkadziesiąt 
sekund zneutralizował Jakub Le-
wański,  choć na przerwę w nieco 
lepszych nastrojach schodzili jednak 
Herosi. Po zmianie stron bohaterem 
czerwcowych derby  został  jednak 
Piotr Stróżyński (na zdjęciu), który 
na rywalach ze Starego Wołowa odre-
agował nieco swoją sportową niemoc 
z murawy w Lubiążu  i pojedynek 
z Herosami zakończył z hat-trick’iem.

29.kolejka: Ślęża - Mechanik 3-1; Błyskawi-
ca - Sokół 6-3; Zieloni - Zorza 2-0; Galakticos 
II - Polonia II B. 1-6; Polonia II Śr.Śl. - Piast 5-5. 

TABELA
1. Piast Żerniki 29 78 168-26
2. ODRA LUBIĄŻ 29 72 110-37
3. Zorza Wilkszyn 30 68 123-38
4. Błyskawica Lenartowice 29 64 123-45
5. Polonia II Środa Śl. 29 63 146-39
6. Ślęża Sobótka 29 53 82-55
7. Zieloni Rakoszyce 29 53 103-61
8. Polonia II Bielany Wr. 29 49 108-62
9. Sokół Smolec 29 40 90-70

10. Porcelana Ciechów 29 36 65-96
11. Mechanik Brzezina 29 34 62-99
12. Galakticos II Solna 29 27 55-97
13. SPARTA MIŁCZ 29 19 43-147
14. KS Dobroszów 29 13 44-173
15. HEROSI STARY WOŁÓW 29 13 39-171
16. Orzeł Bukówek 30 4 18-164
30.kolejka (14 czerwca, 17.00): ODRA - Ga-
lakticos II; HEROSI - KS Dobroszów; Piast 
- SPARTA.

Klasa A (Wrocław - grupa 1.) PIŁKA MŁODZIEŻOWA

Swoje wiosenne zmagania zakończyli 
już juniorzy dolnobrzeskie AP i chociaż 
sezon nie należał do rewelacyjnych (sku-
teczność 17%), to jednak Akademicy za-
chowali wojewódzki poziom - podobnie 
jak ich rówieśnicy z Wołowa (skutecz-
ność 45%), którzy na finiszu wprawdzie 
nieco wyhamowali,  ale w  rywalizacji 
z regionalną czołówką podopieczni tre-
nera Krzysztofa Tabaka potwierdzili 
swoją wartość.

JUNIORZY
1.LIGA WOJEWÓDZKA

28.kolejka (4 czerwca):
MKP WOŁÓW - Parasol Wrocław     2-3 (0-1)
Bramki: M. Warpas (47’), A. Purcha (85’); Żółte 
kartki: K. Romanowicz, M. Warpas, F. Nowak.

29.kolejka (4 czerwca):
AP BRZEG DOLNY - Bobrzanie Bolesławiec 2-1 (1-0)
Bramki: K. Żuk (21’), T. Niczyj (75’);  Żółta kart-
ka: J. Perłak.
MKP WOŁÓW - Polonia-Stal Świdnica 1-4 (1-4)
Bramka: K. Romanowicz (19’).

TABELA
1. Chrobry Głogów 26 66 112-27
2. Ślęza Wrocław 25 61 125-25
3. Parasol Wrocław 25 59 95-30
4. Olympic Junior Wrocław 24 54 113-39
5. Karkonosze Jelenia G. 26 51 79-42
6. FC Wrocław Academy 25 48 123-37
7. Polonia-Stal Świdnica 26 41 48-67
8. MKP WOŁÓW 25 34 58-94
9. Moto-Jelcz Oława 25 28 37-89

10. WKS Śląsk Wrocław 25 28 67-66
11. Bobrzanie Bolesławiec 24 22 31-62
12. AP BRZEG DOLNY 26 13 22-109
13. Piast Nowa Ruda 25 5 15-130
14. Bielawianka Bielawa 25 3 15-123

30.kolejka (14 czerwca, 11.00): Moto-Jelcz Oława - MKP.

JUNIORZY MŁODSI
4.LIGA OKRĘGOWA

MKP WOŁÓW - Orzeł Jelcz-Laskowice 3-4 (1-1)
Bramki: H. Studnicki (13’, 69’), C. Hawryszko 
(85’); Żółta kartka: S. Poprawa. 

TABELA
1. Piast Żmigród 19 57 114-14
2. MKS Siechnice 18 37 96-28
3. Orzeł Jelcz-Laskowice 19 38 79-25
4. Wiwa Goszcz 19 36 86-47
5. KS Łozina 18 34 56-44
6. Barycz Sułów 19 34 106-43
7. Strzelinianka Strzelin 20 25 59-93
8. MKP WOŁÓW 19 25 56-88
9. Olympic Junior IV Wrocław 20 8 26-134

10. GKS Działdowa Kłoda 19 4 18-134
22.kolejka (14 czerwca, 11.00): KS Łozina - MKP.

TRAMPKARZE
3.LIGA OKRĘGOWA

Sokół Smolec - AP BRZEG DOLNY 2-2 (2-1)
Bramki: P. Bęben (16’, 57’). 

TABELA
1. Parasol III Wrocław 12 32 42-13
2. Piast Żmigród 12 30 41-11
3. Olympic II Junior Wr. 12 22 43-31
4. AP BRZEG DOLNY 12 19 38-26
5. Sokół Smolec 12 13 23-30
6. Polonia Środa Śl. 12 12 31-46
7. Moto-Jelcz Oława 12 11 26-41
8. Forza Wrocław 12 0 13-59

13.kolejka (14 czerwca, 11.00): AP - Piast Żmigród.
5.LIGA OKRĘGOWA

MKP WOŁÓW - Prestige Football Acadeny 7-6 
TABELA

1. Polonia Bielany Wr. 11 33 49-3
2. AP Football Wrocław 11 25 50-21
3. KS Żórawina 11 22 27-31
4. MKP WOŁÓW 11 21 38-31
5. Fenomen Leśnica 11 19 38-30
6. Prestige Football Academy 11 18 37-29
7. Bór Oborniki Śl. 11 17 23-21
8. UKS Bierutów 11 17 44-40
9. Olympic III Junior Wr. 11 15 24-28

10. Polonia Wrocław 11 12 30-37
11. UKS Gminy Miękinia 11 8 24-30
12. WKS Wierzbice 11 7 22-38
13. Wratislavia Wrocław 11 7 15-47
14. Burza Bystrzyca 11 3 36-71

12.kolejka (15 czerwca, 10.00): Fenomen Leśnica - MKP.

MŁODZICY
4.LIGA OKRĘGOWA - grupa 1

AP BRZEG DOLNY - Unia Wrocław 4-1
TABELA

1. Parasol III Wrocław 11 25 52-17
2. AS Kiełczów 11 24 57-24
3. AP BRZEG DOLNY 11 21 44-38
4. KS Żórawina 11 19 31-17
5. Polonia Wrocław 11 18 43-28
6. MKS II Siechnice 11 17 45-38
7. Unia Wrocław 11 16 38-37
8. UKS Gminy Miękinia 10 15 32-46
9. Athletic Wrocław FC 11 14 39-28

10. Strzelinianka Strzelin 11 13 32-35
11. Jedenastka Kąty Wr. 9 13 29-21
12. Pogoń Oleśnica 10 11 27-36
13. Polonia Środa Śl. 10 5 28-61
14. Zorza Pęgów 12 2 27-98

12.kolejka (14 czerwca, 11.00): Strzelinianka - AP.

Sporo  w  niedzielę  działo  się  na 
B-klasowych murawach. Futbolowym 
hitem  25.serii  miało  być  spotkanie 
w Krzydlinie, ale rywale z Pogalewa 
trochę nie dojechali. Sporo goli kibice 
obejrzeli  także  w  Krzelowie,  gdzie 
gracze Komety pewnie  zainkasowali 
kolejny efektowny komplet punktów.

grupa 1. (Wrocław)
AKS KRZYDLINA MAŁA
- KUSY POGALEWO WIELKIE    12-1 (6-0)
Bramki: K. Miłkowski (13’), K. Włodarczyk 
(18’, 23’, 69’, 70’, 79’), S. Czyżowicz (27’, 37’), 
D. Żołądziejewski (33’), J. Szafrański (51’, 
84’), T. Daniel (75’-samobójcza) oraz D. Tar-
salewski (61’);  AKS: B. Malewicz (46’ A. Ma-
nuił) – K. Heluszka, D. Żołądziejewski (65’ R. 
Pietras), M. Malinowski, K. Miłkowski (60’ S. 
Przydatek), P. Kozak, A. Judziński (65’ P. Ma-
tusiewicz), A. Wodnicki, J. Szafrański, S. Czy-
żowicz (55’ D. Uść), K. Włodarczyk (82’ M. Ko-
nieczny); KUSY: J. Gawlikowski – D. Mil (60’ 
T. Posłuszny), S. Radziejewski (60’ G. Waw-
rzyniaczyk), T. Daniel, D. Mikołajczak, Marcel 
Mil, K. Pietroń, M. Prządka (60’ J. Pietroń), D. 
Tarsalewski, S. Tyszkowski, D. Wróbel.

Po niedzielnym spotkaniu w Krzy-
dlinie  można  się  było  spodziewać 
wiele, ale chyba nie aż tak wiele. We 
wcześniejszych  bowiem  wiosennych 
spotkaniach  pogalewianie  grali  ze 
skutecznością 83%, więc można było 
przypuszczać, że gracze Kusego zechcą 
zdjąć wianek  (miano niepokonanych 
w rundzie rewanżowej) konkurentom 
z AKS. Tymczasem mecz od samego 
początku toczył się pod dyktando gospo-
darzy, którzy bardzo szybko rozwiali 
jakiekolwiek wątpliwości. 

KOMETA KRZELÓW
- Lech Barkowo                                  7-2 (5-1)
Bramki: M. Białek (4’), F. Stuchły (6’), D. Pie-
kło (19’, 34’), M. Głowacki (21’), P. Szymański 
(54’), M. Kędzierski (+90’);
KOMETA: B. Kamiński – D. Piekło, A. Mar-
cinkowski. P. Szymański, M. Napora (79’ M. 
Rzepka), P. Ryśkiewicz, M. Kędzierski, M. 
Głowacki (70’ J. Fortuniak), F. Stuchły, P. Bia-
łek, M. Białek (56’ K. Poźniak).

Swoich  sympatyków  natomiast 
nie rozczarowali krzelowianie, którzy 
w meczu z Lechem Barkowo potwier-
dzili swoją dobrą dyspozycję. Gospoda-
rzom właściwie wystarczył kwadrans, 
aby rozstrzygnąć losy pojedynku, gdyż 
w tym okresie zaaplikowali konkuren-
tom aż 3 gole, które praktycznie zakoń-
czyły  rywalizację  i  pozwoliły później 
zawodnikom i kibicom Komety bawić 
się futbolem - a ta zabawa okazała się 
równie skuteczna.

Odra Uraz
- KS BRZEG DOLNY                          1-2 (1-2)
Bramki: M. Kidoń (8’), M. Burdyński (26’);
Żółte kartki: D. Koreń, M. Burdyński, T. 
Woś; KS: W. Lesiewicz – O. Kaczmarek, M. 
Kidoń (60’ S. Siwek), S. Węglarz, O. Król (46’ 
D. Skoczeń), A. Kuzaj (75’ D. Pluta), T. Woś, 
C. Lisiecki, G. Mikołajczyk, M. Cygan (75’ M. 
Maćkowiak), M. Burdyński.

Nieoczekiwanie dość ciężką przepra-
wę w Urazie miał zespół dolnobrzeskie-
go KS, który już na wstępie niedzielnej 
gry dostał gola. Gospodarze nie nacie-
szyli  się  jednak prowadzeniem, gdyż 
odpowiedź przyjezdnych była nie tylko 
błyskawiczna, ale i dubeltowa, dzięki 
czemu nasz zespół na przerwę schodził 
z prowadzeniem, którego w 2.odsłonie 
musiał bronić w zaciętej rywalizacji.

ZRYW GŁĘBOWICE
- KS Krościna Wielka                      4-3 (1-2)

ZRYW GŁĘBOWICE
- KS Krościna Wielka                      4-3 (1-2)
Bramki: S. Laptiev (36’), P. Bobkiewicz (52’), 
K. Rybak (61’, +90’); Żółte kartki: M. Bujal-
ski, Ł. Derda, K. Rybak, S. Laptiev;
ZRYW: A. Moseichuk – M. Gajewski, J. Sza-
frański, M. Barnuś, J. Sikorski (85’ M. Posva-
liuk), P. Bobkiewicz, K. Rybak, K. Stawiski 
(70’ B. Kania), M. Bujalski, S. Laptiev, Ł. Der-
da (90’ V. Moseichuk).

Szampan po awansie wyraźnie ciągle 
szumi w głowach graczy z Krościny, ale 
wydaje się, że piłkarzom KS wiosną zda-
rza się odcinać kupony od swoich znako-
mitych jesiennych wyników. W rundzie 
rewanżowej  lider  bowiem  wyraźnie 
spuścił z  tonu, o czym przekonaliśmy 
się na boisku w Głębowicach - niczego 
oczywiście nie odbierając zawodnikom 
Zrywu, którzy na swoim koncie zanoto-
wali kolejny udany występ.

VICTORIA ORZESZKÓW
- OLIMPIA GODZIĘCIN                     5-1 (2-1)
Bramki: K. Partyka (11’), K. Pędzikowski 
(13’), J. Bachar (59’), P. Wawrzyniak (65’), K. 
Podbucki (82’) oraz M. Blauth (7’);
Żółte kartki: B. Niedzielski, P. Gambal, K. 
Strzemski oraz T. Borowski, M. Blauth;
VICTORIA: D. Zapasnik – P. Gambal, M. 
Kacperski (85’ A. Banach), K. Strzemski, D. 
Biełusz (46’ K. Głuszko), M. Kozarek (85’ D. 
Samsel), P. Wawrzyniak (80’ K. Podbucki), K. 
Pędzikowski, J. Bachar (70’ A. Chachlowski), 
K. Partyka (80’ M. Bilewicz), B. Niedzielski;
OLIMPIA: D. Hawrylczak – T. Borowski (46’ 
A. Lewocki), A. Truśniewski (60’ P. Waigner), 
M. Faron, Ł. Kozieł (65’ G. Zalewski), A. Ko-
rzeniowski, G. Szewczyk (70’ J. Drężek), Ł. 
Kociołek, K. Baran, K. Lipa, M. Blauth.

Zarówno w Orzeszkowie, jak i w Godzię-
cinie kibice wraz z ostatnim gwizdkiem 
rozgrywek 2024/2025 będą mogli głębiej 
odetchnąć  - wreszcie koniec. Dla obu 
drużyn nie był to bowiem sezon, który 
w klubowej historii zapisze się złotymi 
zgłoskami, ale na jego finiszu humory 
zdecydowanie bardziej po niedzielnej kon-
frontacji poprawili sobie piłkarze Victorii.
Pozostałe wyniki: Piotrkowice - Dolpasz II 1-4.

TABELA
1. KS Krościna Wielka 23 55 126-47
2. AKS KRZYDLINA MAŁA 23 51 100-29
3. KUSY POGALEWO WLK. 23 46 81-61
4. KOMETA KRZELÓW 23 44 58-42
5. KS BRZEG DOLNY 23 43 79-41
6. KS Piotrkowice 24 40 77-72
7. ZRYW GŁĘBOWICE 23 35 80-57
8. Dolpasz II Skokowa 23 35 57-50
9. VICTORIA ORZESZKÓW 23 19 43-93

10. Orkan Borzęcin 23 17 43-75
11. Lech Barkowo 23 16 39-71
12. Odra Uraz 23 14 40-102
13. OLIMPIA GODZIĘCIN 23 12 35-119
26.kolejka (15 czerwca, 14.00): Dolpasz II 
- KRZYDLINA; KUSY - ZRYW; OLIMPIA - KO-
META; BRZEG D. - Orkan; Krościna - VICTORIA.

grupa 3. (Legnica)
Zryw Chełm - ODRA II LUBIĄŻ 6-2 (1-1)
Bramki: D. Szczerba (43’), M. Kijaczek (52’);
Żółte kartki: M. Rutowicz, P. Główka;
Czerwona kartka: P. Główka (90’);
ODRA: K. Główka – D. Soroko, P. Rewak, D. 
Szczerba, P. Główka, H. Jurczak, M. Rutowicz, 
P. Ryba, A. Niewiadomski (50’ D. Krakowiak), 
B. Kozłowski (59’ D. Kozłowski), M. Kijaczek.

TABELA
1. Mewa Kunice 21 61 123-9
2. Czarni Dziewin 21 54 98-36
3. Rycerz Legnickie Pole 21 43 106-41
4. Krokus Kwiatkowice 21 39 47-41
5. Ikar II Miłogostowice 21 37 73-56
6. Mała Unia Rosochata 21 35 75-41
7. Kaczawa II Bieniowice 21 30 65-80
8. ODRA II LUBIĄŻ 21 25 52-65
9. Zryw Chełm 21 19 49-86

10. KS Mierzowice 21 15 35-96
11. Korona Kawice 21 7 33-123
12. Odra Rzeczyca x x x
22.kolejka (15 czerwca, 16.00): ODRA - 
Mewa Kawice.

Klasa B
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USŁUGI

 � Bardzo skuteczne czysz-
czenie dywanów i kanap tel. 
789588802

 � Remonty mieszkań i łazienek 
tel. 881683784

 � Remonty budowlane łazienki, 
malowanie, płytki tel. 501821735

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM

 � Sprzedam kawalerkę w 
Godzięcinie 36 m kw. I pię-
tro. cena do negocjacji tel. 
603085260

 � Sprzedam garaż w zabudowie 
szeregowej w Wołowie ul. Al. Nie-
podległości. Garaż posiada świa-
tło i kanał tel. 607176420

MOTORYZACJA
SPRZEDAM

 � Sprzedam Chevrolet -Lacet-
ti, rok produkcji-2008r. paź-
dziernik, przebieg 116tys., 
pojemność 1,4 benzyna. Za-
kupiony w salonie telefon: 
511206544

KUPIĘ

 � K u p i ę  a u t o  d o  8 0 0  z ł ,  
604317276.

 � Kupię ciągniki, przyczepy i 
maszyny rolnicze 602811423 
lub 535135507

RÓŻNE
SPRZEDAM

 � Mikrofala dewoo tel. 504 641 
839

 � Oferujemy: Węgiel, ekogro-
szek, pellet, drewno kominko-
we, pasze i karmy dla zwierząt 
Dowóz do klienta ‚Tartak na krzy-
żówce’ Głuchów Górny 1, 55-100 
Trzebnica , tel. 695 934 148 lub 
663 693 820

KUPIĘ

 � Kupię monety, zegarki, srebro, 
odznaczenia. 725332771

POMOC
 �  • Grupa Anonimowych Alko-

holików, Wołów pl. Szkolny 2, 
grupa Tolerancja- niedziela godz. 
17:00,grupa Sami Swoi wtorek 
godz.17:00 Ścinawa ul. Zgody 
12 (salka katechetyczna), piątek 
godz. 17.00, tel. zaufania 71 321 
21 24  od godz. 16:00.

 �  • Pomoc weterynaryjna, tel. 
071 319 03 78;  0606 46 97 97.

 �  • Punkt Wspierania Rodzin, Ry-
nek 18, Brzeg Dolny, GOSP. p. nr 2, 
wtorek 17.00–19.00, tel. 071 319 
56 62,  w. 19.

 �  • Psycholog, Rynek 18, Brzeg 
Dolny, GOSP. p. nr 2, poniedzia-
łek – piątek 16.00–20.00, tel. 071 
319 56 62,  w. 19.

 � • Poradnia Problemów Uza-
leżnień, pon., wt. 7.30–13.30, 
śr., czw. 7.30–17.30, tel.  071 319 
56 62.

 � • Poradnia Psychologiczno-Pe-
dagogiczna w Brzegu Dolnym, ul. 
1 Maja 1A, I piętro (dawny inter-
nat ZSZ), tel. 071 319 99 94, pro-
ponuje dzieciom, młodzieży, ro-
dzicom i nauczycielom szeroką 
ofertę psychologiczną, pedago-
giczną i logopedyczną, m.in. w 
zakresie: diagnozy, terapii, pro�-
laktyki, poradnictwa, planowania 
kariery zawodowej. Wizyty BEZ-
PŁATNE. Czynne od poniedział-
ku do piątku w godz. 8.00–15.00.

 � • Powiatowa Stacja Sanitarno-
-Epidemiologiczna w Wołowie, 
kontakt  071 389 28 56, po go-
dzinach urzędowania oraz w dni 
wolne od pracy, telefon dyżurny 
–  0604 208 816.

 � Grupa Anonimowych Narko-
manów Grupa „Warriors”, spotka-
nia w niedzielę od 16:00 do 18:00 
w 2. niedzielę miesiąca, miting 
otwarty, Brzeg Dolny, ul. Zwycię-
stwa 5 (wejście po prawej stronie) 
tel. kontaktowy 790491700.

BURMISTRZ GMINY WOŁÓW
informuje, że na stronach internetowych Urzędu Miejskiego w Wołowie www.wolow.pl  

oraz www.bip.wolow.pl zamieszczono wykaz nieruchomości przeznaczonej do dzierżawy        

Miejscowość Nr działki, powierzchnia Opis nieruchomości, cel dzierżawy Termin wywieszenia
wykazu od:

Wołów 71/18 AM 34 o pow. 0,0102ha Część o pow. 15m2 -teren pod 
komórkę gospodarczą

09.06.2025r.

Wołów 71/18 AM 34 o pow. 0,0102ha Część o pow. 12m2-miejsce postojowe 09.06.2025r.

Wykaz został wywieszony na okres 21 dni na tablicy ogłoszeń Urzędu Miejskiego w Wołowie (Rynek 34). Szczegółowe 
informacje można uzyskać w Wydziale Geodezji i Gospodarki Nieruchomościami – tel. 71/319 13 16, 71/ 319 13 45.

 BURMISTRZ GMINY WOŁÓW
podaje do publicznej wiadomości 

Wyciąg z ogłoszenia o II ustnym przetargu nieograniczonym
na sprzedaż nieruchomości położonej w Glinianach

Przedmiotem przetargu jest sprzedaż działki nr 395/6 o pow. 0,1390 ha 
położonej w Glinianach. 
Księga wieczysta nr WR1L/00029341/2.
W Miejscowym Planie Zagospodarowania Przestrzennego 
nieruchomość jest oznaczona symbolem MNR/9 – teren zabudowy 
zagrodowej i mieszkaniowej jednorodzinnej, w stre�e ochrony 
zabytków archeologicznych oraz w stre�e „K” ochrony krajobrazu 
kulturowego.
Forma zbycia – przeniesienie prawa własności.
Cena wywoławcza – 62.000,00 zł 
Do ceny wylicytowanej w przetargu zostanie doliczony podatek VAT 
w wysokości 23% .
Wadium – 6.200,00 zł
Postąpienie nie może wynosić mniej niż 1% ceny wywoławczej 

z zaokrągleniem w górę do pełnych dziesiątek złotych.

Przetarg na sprzedaż ww. nieruchomości odbędzie się 16.07.2025 r. 
o godz. 11.00 w siedzibie Urzędu Miejskiego w Wołowie (Rynek 34, 
sala sesyjna). 
Ogłoszenie o przetargu zostało wywieszone na tablicach ogłoszeń 
Urzędu Miejskiego w Wołowie w holu Ratusza i w przybudówce B 
a także opublikowane na stronach internetowych Urzędu Miejskiego
www.bip.wolow.pl i www.wolow.pl.
Szczegółowe informacje można uzyskać w Wydziale Geodezji 
i Gospodarki Nieruchomościami – telefonicznie pod numerami 71/ 319 
13 24, 71/ 319 13 15.

 BURMISTRZ GMINY WOŁÓW
podaje do publicznej wiadomości 

Wyciąg z ogłoszenia o II ustnym przetargu nieograniczonym
na sprzedaż nieruchomości położonej w Gródku

Przedmiotem przetargu jest sprzedaż działki nr 62/6 o pow. 0,1633 ha 
położonej w Gródku. 
Księga wieczysta nr WR1L/00024766/2.
W Miejscowym Planie Zagospodarowania Przestrzennego nierucho-
mość jest oznaczona symbolem MNR/17 – teren zabudowy zagrodo-
wej i mieszkaniowej jednorodzinnej, w stre�e ochrony zabytków ar-
cheologicznych, w stre�e Głównego Zbiornika Wód Podziemnych nr 
303 „Pradolina Barycz - Głogów”.
Forma zbycia – przeniesienie prawa własności.
Cena wywoławcza – 66.000,00 zł 
Do ceny wylicytowanej w przetargu zostanie doliczony podatek VAT 
w wysokości 23% .
Wadium – 6.600,00 zł
Postąpienie nie może wynosić mniej niż 1% ceny wywoławczej 

z zaokrągleniem w górę do pełnych dziesiątek złotych.

Przetarg na sprzedaż ww. nieruchomości odbędzie się 15.07.2025 r. 
o godz. 11.00 w siedzibie Urzędu Miejskiego w Wołowie (Rynek 34, 
sala sesyjna). 
Ogłoszenie o przetargu zostało wywieszone na tablicach ogłoszeń 
Urzędu Miejskiego w Wołowie w holu Ratusza i w przybudówce B 
a także opublikowane na stronach internetowych Urzędu Miejskiego
www.bip.wolow.pl i www.wolow.pl.
Szczegółowe informacje można uzyskać w Wydziale Geodezji 
i Gospodarki Nieruchomościami – telefonicznie pod numerami 71/ 319 
13 24, 71/ 319 13 15.
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W niedzielę, 1 czerwca 2025 roku, przy kaplicy w Pogalewie 
Wielkim odbył się II Para�alny Piknik, który z roku na rok zyskuje 
coraz większą popularność. Wydarzenie po raz kolejny okazało 
się ogromnym sukcesem – zarówno frekwencyjnym, jak i orga-
nizacyjnym. Dopisała pogoda, humory i hojność uczestników.

Miejsce,  w  którym  odbywa 
się piknik, ma swoją niezwykłą 
historię  –  niegdyś  obora,  dziś 
odrestaurowana kaplica, którą 
proboszcz  parafii  Stobno, ks. 
Zbigniew Bielewicz,  nazywa 
z dumą „małą bazyliką”. Właśnie 
na dalszy  rozwój  i utrzymanie 
tego wyjątkowego miejsca zbiera-
ne są środki podczas corocznych 
pikników.

W  tym  roku  organizatorzy 
pochwalili  się  rekordowym 
zyskiem – ponad 19 tys. zł, co 
oznacza, że pobito ubiegłoroczny 

wynik  (15 015  zł). Frekwencja 
była  imponująca  –  przybyło 
kilkaset  osób, a  tylko w  loterii 
fantowej wzięło udział ponad 800 
uczestników!

Dzień Dziecka i moc 
atrakcji 

Piknik  zbiegł  się  ze  święto-
waniem Dnia Dziecka,  co nie 
umknęło uwadze organizatorów. 
Dzieci  mogły  skorzystać  m.in. 
z  darmowych  dmuchańców, 
a także zajadać się watą cukrową, 
lodami i popcornem. Nie zabrakło 

też atrakcji dla starszych – loterii 
fantowej, strefy gastronomicznej, 
kiermaszu i licytacji.

Organizatorem  wydarzenia 
było Koło Gospodyń Wiejskich 
w Pogalewie Wielkim  – nie-
wielka, ale niezwykle aktywna 
i zgrana grupa 12 osób. To wła-
śnie  panie  z  KGW  zapewniły 
smaczne  posiłki  i  sprawną  or-
ganizację zaplecza kuchennego. 
Piknik obsługiwali również sołty-
si, czuwający nad sprawiedliwym 
rozdzielaniem fantów.

W organizację aktywnie włą-
czyli się również lokalni spor-
towcy:  Jawka Futbol oraz 
Kusy Pogalewo,  a  wsparcie 
finansowe  i  rzeczowe  przyszło 
m.in.  od  radnych powiato-
wych i gminnych. Patronem 
głównej nagrody – elektrycznej 

hulajnogi – był radny powiato-
wy Bohdan Stawiski.

Termin pikniku nie był przy-
padkowy – odbył  się  on  trady-
cyjnie w niedzielę Wniebo-
wstąpienia Pańskiego, będącą 
świętem  patronalnym  kaplicy 
w Pogalewie Wielkim.

 Lista darczyńców (na prośbę 
Księdza  Proboszcza):  Radny 
Powiatowy Bohdan Stawiski – 
hulajnoga elektryczna (wartość 
1  200  zł),  Radni  fundatorzy 
nagród i maszyny do popcornu: 
– Adrian Czech (200 zł), Krzysz-
tof Strzałkowski (200 zł), Ewa 
Rycerz (200 zł), Józef Szumilas 
(250 zł), Marek Cukrowski (250 
zł),  Agnieszka  Łukaszewska 
(250 zł), Katarzyna Uran (500 
zł), Monika Wiśniewska – becz-
ka  piwa  (500  zł),  ZGM  Brzeg 

Dolny – beczka na deszczówkę, 
Starostwo Powiatowe – bon 500 
zł,  Zespół  Placówek  Resocja-
lizacyjnych  –  zestaw  nagród: 
„Anioły  na  loterię”,  Pasieka 
Słowińscy  –  miody,  Adam  i 
Sylwia  Drelichowscy  (Łowisko 
Pogalewo Wielkie) – 500 zł oraz 
bony  o  wartości  600  zł,  Retro 
Bike – Łukasz Bolek – nagrody 
o wartości 1 000 zł, Gospodar-
stwo  Szkółkarskie  Lesiewicz 
–  krzewy  na  loterię,  Linpac 
Packing  Production  (Bukowi-
ce) – opakowania jednorazowe, 
Sołtys Pogalewa Małego – smar-
twatch,  Nagrody  rzeczowe:  – 
Księgarnia  Beata  Kaczmarek 
(Wołów), POLEX Marcin Polek, 
OLEA Meble Tomasz Olender, – 
Jawka Futbol, Kusy Pogalewo, 
Tomasz Koźlik, Andrzej Bolek, 
Piekarnia Głoska – pieczywo i 
ciasta, Marek Wityk – nalewki 
na  licytację, urządzenie Motor 
Combi Stihl Barbara i Wojciech 
Kawka – nagrody rzeczowe oraz 
2 x 500 kg pszenicy..

Pikniki parafialne w Poga-
lewie Wielkim to już nie tylko 
tradycja – to przykład, jak 
wiara, wspólnota i praca spo-
łeczna mogą tworzyć wielkie 
rzeczy. iis

Pogalewo Wielkie: Rekordowy 
II Piknik Parafialny – radość, 
integracja i konkretna pomoc
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W Miejskiej i Gminnej Bibliote-
ce Publicznej TAMA w Brzegu 
Dolnym odbyła się niezwykła 
wystawa, łącząca historię z no-
woczesnością. Zaprezentowa-
no fotogra�e dzieci z przełomu 
XIX i XX wieku obok portretów 
mieszkańców wykonanych 
współcześnie. Wydarzeniu 
towarzyszyła pasjonująca pre-
lekcja o historii fotogra�i oraz 
warsztaty dla młodych miło-
śników robienia zdjęć.

W ubiegłą środę w Miejskiej 
i Gminnej Bibliotece Publicznej 
TAMA w Brzegu Dolnym odby-
ło  się  wyjątkowe  wydarzenie, 
które  przyciągnęło  zarówno 
miłośników fotografii, jak i en-
tuzjastów  lokalnej  historii. 
Uczestnicy mogli zobaczyć nie-
zwykłą  wystawę  zdjęć  dzieci 
z  końca  XIX  i  początku  XX 
wieku,  zestawioną  z  portreta-
mi  dawnych  i  współczesnych 
mieszkańców Brzegu Dolnego.

Spotkanie rozpoczęło się od nie-
zwykle ciekawej prelekcji Krzysz-
tofa Gołubowskiego, który zabrał 
gości  w  podróż  przez  historię 
fotografii. Podczas wystąpienia 
zaprezentował różnorodne zabyt-
kowe aparaty, statywy oraz inne 
narzędzia fotograficzne, używane 
niegdyś przez fotografów.

W  wydarzeniu  wzięły  udział 
również  dzieci  uczestniczące 
w  warsztatach  prowadzonych 

przez  pana  Krzysztofa.  Miały 
okazję samodzielnie obsługiwać 
aparat  i  wydrukować  własne 
zdjęcia,  które  stały  się  częścią 
prezentowanej ekspozycji.

Wystawa będzie dostępna dla 
zwiedzających do końca czerwca. 
Serdecznie  zapraszamy  do  od-
wiedzenia biblioteki TAMA – to 
świetna okazja, by obejrzeć nie 
tylko fotografie i sprzęt, ale także 
wypożyczyć interesującą książkę.

iis

STOMATOLOG

• Stomatologia dla Rodziny 
Kompleksowe leczenie 
stomatologiczne, nowoczesne 
materiały, radiowizjogra�a, 
RTG, chirurgia, protetyka. 
Oborniki Śl., ul. Łokietka 22 
Rejestracja: 71 310 26 12

UROLOG

• Aleksander Biały 
Chirurg Specjalista Urolog 
Prywatny Gabinet 
Urologiczny, USG, Wołów 
ul. Piłsudskiego pok.115 
(przychodnia rejonowa) 
Środa 15:00-18:00 
tel. 71 777 60 30
Prywatny Gabinet 
Urologiczny, USG.
www.dobry-urolog.pl
Wołów ul. Piłsudskiego 34, 
Rejestracja: 71 777 60 30
środa 16:00-18:00
(11.06; 25.06.2025)

Fotografia dawniej i dziś – wyjątkowa 
wystawa w bibliotece TAMA
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Wojciech Ugorski
specjalista radiolog

USG
Poniedziałek

Ścinawa, ul. Jagiełły 16
godz. 9:00 - 12:00

Wtorek
Brzeg Dolny, 

Aleje Jerozolimskie 28
godz. 15:30 - 19:00

Piątek
Wołów,  

ul. Piłsudskiego 34
godz. 15:30 - 19:00

600 069 413
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mgr Emilia Katarzyna Szewc
dyplomowana optometrystka, 

rehabilitantka widzenia, terapeuta SI
(absolwentka Uniwersytetu Medycznego w Poznaniu)

Brzeg Dolny, Tęczowa 11

rejestracja: tel. 71 319 66 15 

lub 729 875 306

od 1993 r.

OCT przedniego i tylnego odcinka oka

Fotogra�a dna oka

Bezkontaktowy pomiar ciśnienia 
wewnątrzgałkowego

Kontrola progresji krótkowzroczności u dzieci

(biometria oka)

Dobór okularów i soczewek kontaktowych

Terapia (rehabilitacja) widzenia dzieci  
i dorosłych

GABINET OPTOMETRYCZNY
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W dniach 24–25 maja Wołów 
ponownie udowodnił,  że  sztuki 
walki mają tu swoje silne miejsce. 
Hala Sportowa gościła wyjątko-
we wydarzenie – Międzynarodo-
we  Mistrzostwa  Karate  i  Kick 
Boxingu, połączone z V Memo-
riałem Shihana Leo Lipińskiego 
– wybitnego mistrza i promotora 
stylu Goju Ryu. Było to spotkanie 
nie tylko sportowe, ale również 
pełne  szacunku  i  refleksji  nad 
dziedzictwem tej ikonicznej po-
staci światowego karate.

W sobotę  odbyło  się  semina-
rium karate Goju Ryu prowadzo-
ne przez znakomitego instrukto-
ra – Gurmita Singha, cenionego 
w  środowisku karate  za  swoją 
wiedzę, precyzję  i  podejście do 
tradycji.  Uczestnicy  szkolenia 
–  zarówno  młodsi  adepci,  jak 
i  zaawansowani  zawodnicy  – 
mieli okazję doskonalić technikę 
i zgłębiać filozofię sztuk walki pod 
okiem mistrza.

Kulminacją weekendu były Mię-
dzynarodowe Mistrzostwa Karate 

i Kick Boxingu, połączone z V Me-
moriałem Shihana Leo Lipińskiego 
– wybitnego mistrza i promotora 
stylu Karate Goju Ryu. Było  to 
wydarzenie nie tylko sportowe, ale 
także pełne szacunku i refleksji nad 
dziedzictwem tej niezwykłej postaci 
światowego karate.

W zawodach udział wzięli za-
wodnicy z Polski oraz zagranicy. 
Turniej stał na bardzo wysokim 
poziomie – nie zabrakło emocjonu-
jących pojedynków, efektownych 

technik i ducha fair play. Dla wielu 
uczestników była to nie tylko spor-
towa rywalizacja, ale też możliwość 
uczczenia pamięci Shihana Leo 
Lipińskiego w najlepszy możliwy 
sposób – poprzez pasję, zaangażo-
wanie i szacunek do tradycji.
Najlepszym zawodnikiem 

turnieju  w  kickboxingu  został 
Kacper Jasiński – Kosa Wołów, 
który  swoją postawą,  techniką 
i  walecznością  zdobył  uznanie 
sędziów oraz publiczności. Jego 

zwycięstwa  były  dowodem  na 
świetne przygotowanie i wielką 
sportową determinację.

Organizatorem  turnieju  był 
klub Karate Goju Ryu Wołów, 
który od  lat buduje  silną  i ak-
tywną  społeczność  sportową 
w regionie.

To był weekend pełen emocji, 
wzruszeń i pasji – który na długo 
pozostanie w pamięci uczestni-
ków i mieszkańców Wołowa.
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Karatecy z Wołowa uczcili pamięć Shihana Leo Lipińskiego 
– weekend pełen sportowych emocji

Z ogromną dumą informu-
jemy o  wielkim osiągnięciu 
młodej zawodniczki MKS Wo-
lavia Wołów – Zo�i Hołodniuk, 
która zajęła 5. miejsce w  In-
dywidualnych Mistrzostwach 
Polski Żaków w tenisie stoło-
wym, rozgrywanych w dniach 
31 maja – 1 czerwca 2025 roku 
w Brzegu Dolnym.

To  prestiżowe  wydarzenie 
zgromadziło  najlepszych  mło-
dych tenisistów stołowych z całej 
Polski, a Zosia – jako reprezen-
tantka  Wołowa  i  zawodniczka 
klubu  MKS  Wolavia  Wołów 

– udowodniła,  że  ciężka praca, 
determinacja i talent przynoszą 
znakomite  rezultaty na arenie 
ogólnopolskiej.

Zajęcie piątego miejsca w ry-
walizacji o tak wysokim pozio-
mie to ogromny sukces zarówno 
dla Zosi, jak i dla całego klubu. 
Jej  występ  był  pełen  emocji, 
sportowej klasy i ambicji, którą 
zauważyli nie tylko trenerzy, ale 
i rywale.

Zosia Hołodniuk jest nie tylko 
dumą klubu, ale i inspiracją dla 
młodych  sportowców  z  naszej 
gminy,  pokazując,  że  nawet 
w  najmłodszych  kategoriach 
wiekowych można rywalizować 

na  najwyższym  poziomie  kra-
jowym.

Serdecznie  gratulujemy Zosi 
oraz  całemu  sztabowi  trener-
skiemu sekcji  tenisa  stołowego 
MKS Wolavia Wołów i życzymy 
kolejnych  sukcesów –  zarówno 
w sporcie, jak i w życiu codzien-
nym!

inf

WOŁOWSKIE CENTRUM SPORTU
WCS - Walka, Charakter, Sukces!

Wielki sukces Zosi Hołodniuk 
na Mistrzostwach Polski Żaków!
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